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GLADSTONE 


Ww piątek rozpoczęła się jedna z najważniej- 
Szycli sesyj parlamentarnych w Anglii, sesja, 
w której parlament sam przystąpi do roz- 
działu swoich czynności i przebudowśnia pod 
Względem prawno- politycznym omszalego gma 
cha wielkobrytańskiej organizacji państwowej. 

lęć milionów siedm kroć sto tysięcy wybor 
ów zlożyło awoje vota i oświadczylo się za 
Szerepiem reform wewnętrznych, za rządem 
whig'ów i Iriandczyków. Nieznaczną większo- 
ścią otoczony (356 głosów przeciw 314) wkra- 
Cza wszakże Gladstone, jako zwycięzca, w 
mury gmachu Izby gmin. 4 b. m. nastąpi 
Wybór speakera, S b. m odczytaną zostanie 
Mowa tronowa i rozpoczną się rozprawy nad 
adresem. Gabinet tory, zgodnie z życzeniem 
królowej. pozostaje u steru aż do chwili kie- 
dy dzisiejsza większość oświadczy wyraźnie, 
ił mu nie ula Stanie się to w formie do- 
datku do adresu, jaki zaproponaje Gladstone, 
ilkn słów wyrażających zadowolenie z wy- 
niku dokonanych wyborów i upraszających 
królową o powierzenie rządów ludziom go- 
dniejsżym zaufania większości. Około 12 b.m., 
liczą parlamentarzyści, adres będzie już u- 
chwalony, poczem nastąpi zmiana gabinetu. 

Co zmiana ta przyniesie nowego, czem się 
zapisze na kartach dziejów Aughii, a pośre- 
dnio dziejów Europy? W polityce zagrani- 
cznej — jest to rzecz niewątpliwa — traci 
trójprzymierze mocarstw środkowo enropej- 
skich czwartego zamorekiego sprzymierzeńca, 
jakim była Anglia Dizraelich i Balieburych. 
Wpraw zie obecny monitor zwycięskiej wię- 
kezości, Daily News obwijają pigułkę w ba- 
gerne , ale niemniej ją skwapliwie podają. 

wieżo sygnalizują telegramy, artykuły, w któ- 
rych gladstończycy zapowiadają, iż iść będą 
nadał torem, na jaki wsiąpil gabinet obecnie 
Iządzący. W tem tylko zajdzie różnica, iż 
Anglia odtąd będzie szczerą przyjaciółką 
Francji i przyłoży starań, aby uniknąć po- 
zorów, jakoby szukala prsymierzy z mocar- 
stwami dla Francji wrogiemi. Sapienti sat ! 
Dyplomatycznie, ale zimno wyrównawo zale- 
pe rachunki, opadl Marlborongh, objąl rządy 

lingbroke. 

Mniej doniosie dla międzynarodowej poli- 
tyki bieżącej, ale ciekawsze ze stanowiska o- 
gólno humanitarnego są reformy projektowane 
przez Gladetona, jego program polityki we 
wnętrznej, który byl wyborczą platformą, ha- 
alem wyborezem „stronnictwa liberalnego“, 
jak się urzędownie zowią nowi panowie 
Anglii. 

Na dwóch frakcjach opiera się Gladstone, 
dwaj ludzie w ostatnich dniach przemówili, 
którzy są przeciwleglymi biegonami ligi whi- 
gowsko-irlandzkiej Dwie frakcje zjednoczone 
8ą, jak gdyby silami, w rozbieżnych kierun 
kach dzialającemi, Gladstone w politycznym 
równolegloboku będzie musial grać rolę prze- 
ciętnej wypadkowej, i pilme baczyć, aby za- 
dosyć czyniąc obojgu, nie zraził obu swych 
hufeów. Gladstone nanczył się przebiegło - 
ści i dyplomacji na starość, dowodzi jego 
dyskretne milczenie w sprawie szczegółów 
homerule'u, jak niemniej zręczne podjęcie ha- 
sel robotniczych, o których zrazu mie chcial 
slyszeć, w chwili, kiedy robotnicy glosując 
ża torysami poczęli w pierwszych dniach 


wyborów tu i owdzie przechylać szalę na 
ich stronę. 

Dlatego też nieświadomi właściwych za- 
mysłów „wielkiego whiga*, oddajmy na razie 
poglądy wyobrazicieli dwóch krańców, dwoj- 
ga skrzydeł nowej wielkobrytańskiej większo - 
ści. Użyczmy głosu irlandczykowi O”Brieno- 
wi i Bocjaliście Keir Hardie. 

O'Brien przemawiał w Mallow przed wy- 
borcami. Jest bardziej szczery, niż zazwyczaj 
politycy. Łączność antyparnelitów z Glad- 
stonem jest prostym  targiem. Antyparuelici 
dają whigom głosy, tworzą wraz z nimi 
większość, ale to wszystko li tylko za cenę 
home rule'u O'Brien nie będzie robil Glad- 
stonowi trndności , ufa, iż liberałowie Irlan- 
dji nie zdradzą, atoli gdyby to miało stać 
się faktem, w ciągu 24 godzin rząd Głladsto- 
na upadnie. 

Równie ostro rysuje swój program robotni- 
czy Keir Hardie w interview'ie z jakimś 
dziennikarzem. Godzi się na homerule. — 

ąda jednakże wprowadzenia głosowania 
powszechnego w myśl zasady : jeden człowiek, 
jeden głos; odnawiania parlamentu co lat 
trzy, zniesienia Izby lordów i wprowadzenia 
referendum, tj. odwoływania się wprost do 
wyborców w niektórych ważniejszych spra- 
wach. Oprócz powyższych projektów, które 
oddawna są alfą i omegą politycznego rady- 
kalizmu nietylko w samej Wielkiej Brytanii, 
rozwija Keir Hardie nader szczególowy pro- 
gram socjalno reformatorski. Kościól ma być 
pozbawiony pomocy państwowej, religia zaś 
stać się ma rzeczą prywatną. W program 
czysto gospodarczy wchodzą: unarodowienie 
ziemi, dzień roboczy ośmiogodzinny, ubez- 
pieszenie dla starych i zniedolężniałych robo- 
tników, zatrudnianie z ramienia państwa nie- 
posiadających pracy, progresyjny podatek do 
chodowy, ulepszenia w inspektoracie fabryk, 
warsztatów, kopalń itp., wprowadzenie zawo- 
dowych sądów polubownych, ustanowienie 
binra prey przy ministerstwie, Oprócz wla- 
ściwych robotników ma na oku Keir Har- 
die ursędników państwowych i żąda dla nich 
prawa tworzenia koalicyj. W programie Keir 
Hardiego spotykamy za tem wszystkie dra- 
żniące popularne hasła, któremi socjaliści za- 
pełają lud, ale niemniej kilka stosowanych, 
osobliwie w Niemczech, przez socjalizm pań- 
stwowy użytecznych pomysłów socjalno-refor- 
matorskich. 

Interesującym jest spór, toczący się o to, 
w jakiej kolei wymienione reformy mają stać 
się rzeczywistością. Irlandczycy żądają guand 
móme pierwszeństwa dla home-rule'u, wycho- 
dząc z bardzo słusznego zsalożenia, iż mogą 
stać się zbędni po przeprowadzeniu reform 
liberalnych, osobliwie zaś gdy Gladstene zdo- 
lal pozyskać dla siebie raz jeszcze giosy 
liberalnych ministrów. Niektóre organa libe- 
ralne nakazują ze swej strony, iż byloby bar- 
dzo dobrą taktyką zreformować przedewszy- 
stkiem ustawę wyborczą, a potem wszedłszy 
jako potężna większość do odnowionej Izby 
gmin, pomyśleć poważnie o home-rule'u. Tak, 
ale czy naówczas Irlandczycy byliby języ- 
czkiem u wagi? 

Wiener Allgemeine Zeitung przynosi cie- 
kawy szczegól, który mógłby rzucić snop 
Światła na istotne zamysły homerulskie Glad- 
stone'a. Kiedy w 1886 r. premier Anglii ów- 
czesny poraz pierwszy pomyślał o zmianie 
stosunku prawno politycznego Erynu do Al- 


bionu, posłał mu dr. Jakób Fischer, adwo- 
kat w sprawach karnych w Wiedniu, memo- 
rjal, wskazujący jako wzór do naśladowania, 
stosunek Chorwacji do Węgier. 

Nie byłaby to więc ani unia personalna 
ani dualizm, lecz odtworzenie poniekąd tego 
dla Iriandji, czem był dawny sejm galicyj - 
ski przed wprowadzeniem bezpośrednich wy. 
borów do Rady państwa, ślący delegacje, 
adresy, rezolucje i t p. Irlandja w gminach 
miejscowych miałaby zupełny samorząd, w 
sprawach wspólnych przedstawiciele jej uda- 
waliby się do Londynu. Gladstone podówczas 
i listem przez swego sekretarza Primrose i 
ustnie w swem slłynnem egposć z kwietnia 
1886 r. dziękował Fischerowi, atoli do rady 
jego nie zastosował się, działalność posłów 
irlandzkich zamykając całą w Dublinie. Był 
to zbytni radykalizm, Irlandja zyskiwała nie 
samorząd, ale prawdziwą samoistność pań - 
stwową 

Dziennik wiedeński przypisuje tej okoli 
czności niepowodzenie ówczesne projektów 
gladstonowskich i wróży im lepszą przy- 
szłość, wobec dyplomatycznej kłódki, jaką 
poseł z Middlothian założył sobie w chwili 
bieżącej na nsta, niewiele wdaje się w szcze- 
góly oczekiwanego od wieków aktu aprawie- 
dliwości dla Trlandji. 


Głos z prowincji 


o dotychczasowych zarządzeniach przeciw 
cholerze. 


Od osoby, znającej dokladnie stosunki na- 
szych gmin i powiatów, otrzymujemy nastę- 
pujące p'smo: 

W sprawie tak ważnej, jaką jest zabezpie- 
czenie naszej ludności od złośliwej epidemii, 
coraz więcej do nas zbliżającej się, uważamy, 
że dotychczasowe działanie wladz państwo- 
wych ogranicza się na reskryptach 1 okólni- 


kach a przyczyną tegu są zwpełuie słuszuie i 


trafnie wytknięte blędy w sprawie tej akcji 
w Kurjerze Polskim nr. 213 — albowiem 
wszystkie dobre chęci ofiarność i zabiegi na- 
szych władz krajowych, oraz pojedyńczych 
ludzi są skrępowane i sparaliżowane bra- 
kiem funduszów, o które przede- 
wszystkiem rząd centralny postarać się 
byl winien. 

Ne możemy rzeczywiście pojąć nawet w 
naszym ze wszech miar lojalnym zakątku, że 
naczelnik rządu li tylko w sposób, oddziały- 
wający na nasze uczucia i nerwy, chce zała- 
twić sprawę, obchodzącą nietylko resztę na- 
szej monarchii, ale i caly Zachód; — wszak 
kraj, fktóry byl przez tyle lat zaniedbany a 
poniekąd dotychczas po macoszemu jest tra- 
ktowany i który dopiero rozpoczął dźwigać 
się ku podniesieniu materjalnych i moral- 
nych stosunków swoich, nie może i nie 
powinien przeciągać struny swej ofiarno- 
ści, — chociażby stawiano go za wzór dla 
calego Świata. 

Podstawę do odwrócenia lub zmniejszenia 
każdej klęski stanowią czyny, a zatem nim 
się wyda jakie rozporządzenie, obciążające 
fundusze gminne lub powiatowe, które są, jak 
wiadomo, prawie wszędzie szczupłe i Ściśle 
ograniczone, — trzeba mieć w zapasie pie- 


niądze, które tytulem zapomóg bezzwrotnych 
lub zwrotnych rozdać należy celem bezzwło- 
cznego przystąpienia do akcji. 

Dotychczasowe rozporządzenia od góry do 
dołu są martwą literą, słowa bez czynu i 
pięknie brzmiące odezwy, do wykonania któ 
rych nikt nie wie jak przystąpić (osobli 
wie w gminach wiejskich), bo brak 
funduszów. 

Niejeden zapewnie zarzuci, że wiele sani 
taroych zarządzeń można wykonać bez nakla 
dów, li tylko przez należyte dopilnowanie i 
zastosowauie się do odnośnych przepisów ; — 
rzeczywiście wiele dobrego zrobić może ener- 
giczna i wspólna działałainość naszych władz 
krajowych w przestrzeganiu zaehowania czy- 
stości, — jednak władze te nawet przy wspól- 
udziale całej ludności nie potrafią nie w pu- 
ścić lub zniszczyć nadchodzącego wroga, 
ktory nie da się zwalczyć znaną naszą i tra- 
dycyjną rycerskością, Śmiałością i poświęce- 
niem — albowiem do wstrzymania lub zlo 
kalizowania epidemii zachodzi nieodzowna 
potrzeba wykonania robót i urządzeń 
takich, których bez funduszów zrobić nie 
można, a których nam rzeczywiście prawie 
w każdej miejscowości brakuje, a to z powo- 
du traktowania nas po macoszemu. 

Obecnie więc gdy prezes gabinetu życzy 
sobie utworzyć z nas wał ochronny dla 
całej monarchii i reszty Europy, a nawet 
wmawia w nas, że możemy się poświęcić dla 
innych i nie wypuścić wroga poza granice Ga- 
lieji, to sądzimy, ż> zupelnie sprawiedliwie i 
słusznie byłoby ze strony rządu, gdyby przy- 
najmniej raz należycie dopomógł nam w wy- 
pelnieniu tego ciężkiego zadania, t. j. aby 
raz potrzebne fundusze do uregulowania sto- 
sunków zdrowotnych w naszych gminach, 
zostały nam ofiarowane, albowiem tego ro- 
dzaju pożyczka ze strony państwa bylaby so - 
wicie oprocentowaną i wynagro:łzoną i z pe- 
wnością przyniosłaby więkazą korzyść, niż 
milionowe bndowle wiedeńskie. 

Zdaniem naszem wypadałoby przedewszy- 
stkiem wstrzymać zbliżającą się epidemię, a 
to przez natychmiastowe zarządzenia niezbę- 
dnej asanacji gmin, powiatów granicznych 
oraz zatrudnienie uboższej ludności i robotni- 
czej, która pozbawioną została Środków do 
życia wobec wstrzymania tejże w kraju (za- 
kaz wydawania paszportów). 

Jeszcze raz powtarzamy, że sprowadzenie 
zdrowej wody, urządzenie szpitali z odnośną 
służbą — uregulowanie ścieków i t. p., jako 
też sprowadzenie wszelkich niezbędnych Środ 
ków pierwszego ratunku i dezynfekcyjnych 
w naszych ubogich wsiach i miasteczkach 
nie może spaść na kark funduszów miejsco - 
wych gdyż wszystkie te osudy, oddawna wy 
zyskiwane, zniszczone i obciążone nadmier- 
nym podatkiem, nie są i nie będą zdolne sa- 
me tego uczynić przy największych chęciach 
I ofiarności, albowiem z próżnego i Salomon 
nie naleje. 


Zgromadzenie delegatów 


powiatowych kas dla chorych 
z Galicji I Bukewlny. 


W dniu 24 lipca b. r. odbyło się we Lwo- 
wie III Zgromadzenie delegatów powiatowych 


kas dla chorych w okręgu Zakładu ubezpie- 
czenia robotników od wypadków dla Galicji 
i Bukowiny. Na zgromadzeniu mialy swoich 
reprezentantów miejskie kasy powiatowe w 
Krakowie i we Lwowie, tudzież kasy po- 
wiatowe: w Bóbrce, Brodach, Buczaczu, Gor 
licach, Jarosławiu, Kossowie, Lisku, Łańcu- 
cie, Mościskach, Przemyślu, Rawie, Stanisla- 
wowie, S ryju, Tarnopolu, Turce i Zbarażu, 
razem 18 kas powiatowych, Licsba delegatów 
wynosiła 29. 

Sprawozdanie z działalności Związku kas 
za rok 1891, przedłożone Zgromadzeniu, wy- 
wolalo dłuższą dyskusję. W dyskusji tej pod- 
niesiono naprzód, że bardzo znaczna ilość 
kas związkowych i to nawet kas wzorowo 
urządzonych zalega z wkładkami związko- 
wemi. 

Zaległości te winien zarząd Związku jak 
najenergiczniej ściągać Następnie omawiano 
żądania, jakie ma do spełnienia zarząd Związ- 
ku wobec kas związkowych, w szczególności 
podniesiono doniosłe znaczenie kontroli wy- 
konywanej nad kasami związkowemi przez in- 
spektora związku. Wreszcie uchwalono, aby 
coroczne sprawozdauia z dzłałalności Związku 
rozselane były kasom związkowym co naj- 
mniej na 8 dni przed Zgromadzeniem dele- 
gatów. 

Po przyjęciu sprawozdania, jakoteż za- 
mknięć rachunkowych Związku za rok 1891, 
uchwaliło Zgromadzenie że wkładka związ - 
kowa ma pozostać w dotychczasowej wyso- 
kośoi, t. j. 10% od przyrostu w funduszu 
rezerwowym poszczególnych kas związko- 
wych. 

Ożywioną dyskusję wywołała sprawa hono- 
rarjów lekarskich, taks aptekarskich, szpital- 
nych i kąpielowych, ktorą przedstawil Zgro- 
madzeniu sekretarz związku dr. Malaczyński 
na podstawie odpowiedzi, nadesłanych przez 
40 kas związkowych, na kwestjonarjusz, ro- 
zesłany w tej sprawie przez zarząd Związku, 
Referat dra Małaczyńskiego przyjęjo Zgroma- 
dzenie z uznaniem do wiadomości i polecilo 
zarządowi Związku, ażeby na podstawie ze- 
branego materjału wydal okólnik do kas 
związkowych w charakterze poradnika, zawie- 
rającego wskazówki jak kasy związkowe ma- 
Ja postępować celem obniżenia kosztów lecze: 
nia, kosztów aptekarskich, szpitalnych i ką 
pielowych. 

Z kolei przystąpiono do załatwienia nade- 
slanych na piśmie próśb i wniosków poszcze- 
gólnych kas związkowych. Kasa miejska w 
Krakowie przedstawiła wniosek, aby koszta 
podróży, djet itp. wydatków, połączonych ze 
zjazdem delegatów, ponosił fundusz związko- 
wy, a to ze względu na drobne kasy, które 
dla braku funduszów w zjazdach udzialu brać 
nie mogą. Wniosek ten, z poprawką del. Pi- 
siewicza, aby Związek pokrywal koszta po- 
dróży jednego delegata każdej kasy, odetąpio - 
no zarządowi Związku. 

Kasa dla chorych w Rawie ruskiej poru- 
szyła w piśmie swem sprawę wysyłania cho- 
rych członków kasy do kąpiel, udzielania wód 
mineralnych i przyjmowania członków dotknię- 
tych chroniczną chorobą. Sprawę tę odstą- 
piono również zarządowi z poleceniem uwzglę- 
dnienia w okólniku, przez zarząd w myśl po- 
przedniej uchwały wydać się mającym. 

Na wniosek kasy dla chorych w Stryju 
uchwalono wezwać zarząd Związku, aby wy- 
jątkowo dla robotników przemijająco zatrn- 


ZAKLIKA. 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA 
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ZYGMUNTA KACZKOWSKIEGOÓ. 
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(Ciąg dalszy}. 
— Któż lo sfabrykował ten eler czy co 


tam? — zapytał ojciec. ) 
— Rydel, Balcer, Balcerówna... ja nie 
wiem, rzekł Frydrusz, — wiem tylko, 


8 pewnie nie Genia. 

„7 Ale Ignaś także nie, — zawołał Fir- 
lej, — żaden szłachie polski, choćby upadł 
jak nisko, nie bierze się do trucizny. 

— Ja nie wiem, — rzekł Frydrusz. 

Ale w tej chwili już mu wróciła przy- 
tomność a z przytomnością odezwało się 
w nim jasne i czyste uczucie serca i łzy 
mu w ocząch stanęły. Jakoż ze łzami w 
oczach mówił dalej: 

7 Wiem tylko tyle, że teraz jeszcze sam 
tylko ojciec mógłby temu zapobiedz. Dlatego 
na złamanie karku tu przyleciałem. I proszę 
ojca na Wszystko, ażeby sam zaraz do Za- 
klikowa pojechał, 

Tu stary Firlej zapomniał o wszystkich 
urazach, nie zastanowił się ani jednej se- 
kundy i zawołał: 

— Ale oczywiście że pojadę. A to mi 
się podobało! żeby nas jeszcze za pospoli 


te zbrodnie prześladowali, jak gdyby im 
politycznych nie wystarczało! A potem ten 
sędzia, co się już przy Zaklice obłowił, żeby 
się jeszcze za to mścił na jego dzieciach! 
a co to? to chyba nas już wcale nie mają 
za ludzi? ... 

—- Bo tam w głowie tego sędziego — 
rzekł prędko Frydrusz — jedno z dwojga: 
albo się chce jeszcze i przy dzieciach obło- 
wić, albo sobie myśli, że jak zacznie prze- 
śladować dzieci, to wszelkie podejrzenia 
na zawsze odsunie, że się dał przekupić 
ich ojcu. 

— Ale ja na to nie pozwolę! — zawo- 
łał Firlej z energiją — przecie i ja jeszcze 
coś znaczę. l to ci powiadam, że gdybym 
miał jechać ślad w ślad za Genią i pójść 
do gubernatora i do Warszawy pojechać 
a choćby nawet do Petersburga, to ja ją 
wydobędę — a temu sędziemu pokażę, że 
mnie nie wolno obrażać beskarnie. Prze- 
cież wie o tem, że ty jesteś z nią zaręczo- 
ny! Proszę cię, każ mi zaraz zaprzęgać 

— Już zaprzężono! — zawołał Frydrusz 
i rzucił się z głośnym płaczem ojcn na 
piersi. 

Matka także się rozpłakała i mówiła przez 
łzy: 
E Jedź, jedź, jedźcie obydwa — a ja 
będę się modlić, aby wam Pan Bóg dopo- 
mógł. 

— Proszę cię, — rzekł Firlej, żegnając 
się z żoną, — każ mi moje walizy spako- 
wać a jak ci przyszlę posłańca, przyszlij 
mi je do Lublina do naszego hotelu, bo 


| 
ja się im nie ustąpię, dopóki te biedne dzie- | fantazya, zaciął się i powiedział sobie, że 


ci nie wydobędę. 

Poczem zaraz z nią się pożegnał, zarzu- 
cił futro na siebie i wsiadł do zaprzężone- 
go powozu, który już czekał przed gan- 
kiem. 

Frydrusz siadł obok niego i zaraz ru- 
szyli — a kiedy już byli za bramą, drugi 
otwarty powozik wyjechał od stajen i po- 
spieszał za nimi, bo Frydrusz na wszelkie 
wypadki kazał sobie zaprządz osobno. 

Jechali prędko, Frydrusz kazał stangreto 
wi, ażeby wyciągał jak może, bo się oba 
wiał, ażeby nie przyjechali za późno 

Frydruszowi biło serce jak młot w ku- 
źni parowej. Chwilami miał nadzieję, że 
ojcu się uda Genię wydobyć: ojciec miał 
pewne znaczenie, był jegermajstrem dworu 
i szambelanem, miał zatem rangę którą 
niżsi od niego musieli szanować, zaręcze- 
nie, ofiarowane przez niego, powinnoby 
być uwzgłędnionćm. Ale już w oka mgnie 
niu potem rospacz go porywała: powiadał 
sobie, że to są barbarzyńcy, mają władzę 
dyskrecyonalną, której zawsze nadużywają, 
nie mają na nikogo żadnego względu, wy 
biją oko a potem przeproszą, cóż ja potem 
zrobię, jeżeli (Genia cześć straci? — W la- 
kiem rostargnieniu mówił do ojca: 

— Jak tylko zdaleka obaczymy Zakli- 
ków, ja się przesiądę do mego powozu, bo 
lepiej będzie, abym się na razie nie poka- 
zywał sędziemu. On mnie już dla tego sa- 
mego nie cierpi, że jestem austryackim pod- 
danym. 

W starym Firleju już grała młodzieńcza 


żadnym środkiem nie pogardzi, ażeby do- 
piąć swojego celu, jakoż odpowiedział sy- 
nowi: 

— Ale bądź niedaleko, bo wiedz o tem, 
że ja się będę bił z nimi ząb za ząb i oko 
za oko, w danej chwili zagrożę im inter- 
nacyonalną interwencyą. a wtedy i ty bę- 
dziesz musiał wystąpić na scenę. 

— Ja jestem gotów na wszystko! — za- 
wołał Frydrusz, — i to powiadam ojcu, że 
gdyby się sędzia upierał, to się rzucę z pię 
ściami na niego. Będzie skandal, zbiją mnie, 
może i zginę: to zginę, ala Geni tknąć nie 
dam ! 

Frydrusz był w uniesieniu, pełnem rospa- 
czy, ale także pełnem decyzyi. Jego miłość dla 
Geni była zrazu tylko konwencyonalną, ale 
miłości konwencyonalnej niemasz na świe- 
cie. Każda miłość, jeżeli jest szezera i czy 
sła, jest romantyczną — i dość ją na ja- 
kąkolwiek próbę wystawić, ażeby widzieć, 
że jest zdolną najromantyczniejszych unie 
sień. Jeżeliby romantyzm, który już chcia- 
no, jako rzecz martwą, na wieki złożyć do 
grobu, nie miał innych środków do życia, 
toby na samej miłości przeszedł na wszy- 
slkie wieki następne, ażeby żyć w całej peł- 
ni tak długo, jak długo ludzi stanie na 
świecie. 

Firlej i Frydrusz wymienili jeszcze ze so 
bą kilka uwag o Geni, ale rozmowę prze- 
rwali, bo już się im pokazał Zaklików. 

Był jeszcze dzień wielki, wypogodziło się 
pod wieczór i jasno było na świecie. Przy - 
jechali jeszcze w sam czas, ale już w chwi- 


lę ostatnią, bo konwój a raczej kondukt, 
prowadzony przez sędziego, właśnie z dzie 
dzińca wyruszył i puścił się wolnym kro- 
kiem dworską drogą ku gościńcowi. 

Naprzód postępowali żandarmi na ko- 
niach i z tyłu żandarmi a we środku wi- 
dać było dwa wozy. 

Na otwartej werandzie stał cały tłum 
dworskich ludzi, mężczyzn i kobiet, z Pran: 
dotą i Kańskim na czele — i taki głośny 
płacz się od nich roznosił, że aż do go- 
ścińca dochodził. 

Frydrusza już wtedy nie było przy ojeu — 
a Firlej kazał swojernu powozowi na pa- 
łacową drogę tak w poprzek zajechać, że 
konwój się musiał zatrzymać, poczem sam 
zaraz wysiadł z powozu. 


* * 
* 


Po wyjeździe Frydrusza z Zaklikowa, jak 
tylko Genię otrzeźwiono z omdlenia, sędzia 
się tak do niej przyczepił jak osa i usiło- 
wał koniecznie wystraszyć od niej zeznanie, 
jako wiedziała, że w tym flakonie się znaj- 
dowała trucizna. 

Genia sie ledwie trzymała na nogach, 
ale wszystkie swe siły zebrała, zapanowała 
nad sobą zupełnie i odpowiadała mu z 
gniewem i oburzeniem. 


(Ciąg o'ray 7 +**"pi). 


KURJER POLSKI. 


ZN i 


dnionych, a względuie murarzy, cieśli i ka- 
mieniarzy, wypracował zmianę statutu w tym 
kierunku, iżby oplaty uiszczane przez 
nich podczas zatrudnienia, tj. przez 
lato, wystarczaly na ubezpieczenie 
ich w czasie bezrobocia czyli w zimie. 
Tak wypracowaną zmianę uchwalono rozesłać 
do powiatowych kas dla chorych do Związku 
należących z wezwaniem, aby te na walnych 
zgromadzeniach zmianę statutu pod uchwałę 
przedlożyły. 

Wnioski kasy dla chorych w Suezawie w 
sprawie energicznego ściągania zaległych opłat 
od pracodawców i w sprawie zapobieżenia 
tworzeniu kas zawodowych, wywołały bardzo 
ożywioną dysknsję, w której dosadnie stwier 
dzono, jak z jednej strony nie dość energi- 
czne Ściąganie zaległych opłat przez wladze 
polityczne, z drugiej strony zezwalanie na 
tworzenie kas zawodowych, uniemożliwiają 
prawidlowy rozwój powiatowych kas dla cho- 
rych. Uchwalono, ażeby bądź w drodze de- 
putacji, bądź pisemnie przedstawić J. E. p. 
Namiestnikowi położenie kas związkowych, 
potrzebę energicznego Ściągania zale 
glych oplat, potrzebę ograniczenia 
zezwoleń na zakładanie kas zawo- 
dowych, jako też czujnego nadzorn ze stro 
ny wladz politycznych nad postępowaniem ta- 
kich korporacyjnych kas dla chorych. 


DOODS m 
Pani Séverine u Ojca Św. 


Dużo wrzawy robi w prasie zachodnio-en- 
ropejskiej interview pani Séverine z Ojcem 
św. Leonem XIII, ogłoszony w Figarze. In- 
terview ten pragnie żydostwo wyzyskać dla 
swoich celów, nsilując mu nadać zakrój o- 
świadczenia się Papieża przeciw antysemity- 
zmowi. Atoli bardzo pobieżne nawet zapozna- 
nie się z jego treścią, chociażby tylko na 
podstawie telegramów, oddanych przez wie- 
deński Judenblatt, przekonywa, iż jest to 
coś znpelnie innego, a mianowicie aprobata 
dla chrześcijańskiego antysemityzmu. Zresztą 
Figaro jest źródłem bardzo mętnem. Przy- 
znaje to nawet Fremdenblatt, kladąc pytajnik 
przy słowach rozmowa z Ojcem św, i 
Wiener Allgemeine Zeitung. Natomiast Neue 
freie Presse i Neues Wiener Tagblatt b'orąc 
całą historję za dobrą monetę, druknją sążni 
ste telegramy, wyczerpujące treść artykulu 
Figara. Ale telegramy te są stronne, dopóki 
więc tekstu Figara nie mamy w Krakowie 
pod ręką, pisać trzeba o interviewie z wiel- 
kiem zastrzeżeniem. Przytem Figaro prowa- 
dzi od kilkn miesięcy zajadłą kampanię prze- 
ciw Drnmontowskiej „La voix du peuple*, 
tradno więc podejrzywać paryską „jawno- 
grzesznicę*, której akcje są w ręku kapitali- 
stów żydowskich, a której pierwsza kolumna 
stoi jako płatny inserat, wystawiona na sprze- 
daż po stałej taksie, ażeby nie wyzyskała na- 
darzającej się sposobności. Wreszcie i pani 
Sóverine, była soojalistka, wychowanka du- 
chowa Vallżs'a, później autorka szowinisty- 
cznych i bulanżystowskich artyknłów w Gau- 
lois, piśmie monarchistycznem, wydawanem 
przez żyda Artnra Meyera, i Figarze, chyba 
również nie bardzo „dobrą“ jest poręczyciel- 
ką Tem bardziej dziwi i uderza ostęp o an- 
tysemityzmie, którego znów nie Śmiano sfal- 
szować. Podajemy go słowo w słowo za te- 
legramem. 

Ojciec św. mówiąc o pojednawczej misji 
kościoła wyrzekł zdanie, iż wyraz „wojna re- 
ligijna* mieści w sobie contradictionem in ad- 
iecło.o Dwa powyższe wyrazy: religia i 
wojna oznaczają pojęcia z sobą sprzeczne. 

A walka ras? — spytała wówczas pani 
Séverine. 

Jakich ras? — przerwał żywo papież. — 
Wszystkie rasy pochodzą od Adama, którego 
stworzył Bóg. Wysyłamy misjonarzy do nie- 
wiernych, do kacerzy, do dzikich, wszyscy 
bowiem są stworzeniami boskiemi. Nawet do 
Ghetto chodzili nasi kapłani, rozmawiali z 
Izraelitarni, usiłowali poznać ich potrzeby, 
pielęgnowali chorych, starali się pozyskać ich 
zaufanie, krótko: nawrócić ich, a kiedy po- 
spólstwo napadło na żydów, ci nciekali się 
pod opiekę papieży i nie napróżno. Jeśli je- 
dnak Kościól jest dobrą matką dla tych, któ- 
rzy go szukają, jeśli broni słabszych, to i sam 
bronić się musi przed nciskiem, a po wielu 
biczach bożych padlo na Świat w czasach 
naszych panowanie złota. Istnieją dążności 
zwalezenia Kościoła i ujarzmienia ludu, po- 
dając go w niewolę pieniężną. Atoli ani Ko 
Ściól ani lud tego nie zniosą. 

A więc, Ojcze św. — zagadoęla p. Sóve- 
rine — bogaci żydzi ? 

Ja trzymam — zakończył Leon XIII — 
stronę maluczkich, wydziedziczonych, których 
kochał nasz Pan. 

Inne ustępy tego interviewu, przytoczyli- 
śmy w Ostatniej poczcie. 


Listy „Kurjera Polskiego: 


(Polemika Riformy z Matin. — Wysiąpienie 
depntowanego Mnssi z nowym programem. — 
Bankiet na cześć Giolitti'ego i oczekiwana mo 
wa programowa). 
Rzym 1 sierpnia. 

Dotąd toczy się żywa polemika pomiędzy 
prasą wloską a francuską, na którą powsze 
chną zwraca się w Świecie politycznym n- 
wagę. 

Riforma, która w Ostatnim czasie stala się 
protektorką repnblikanów włoskich, polemi- 
zuje z Matin'em i w artykule zatytulowa- 
nym: „Dobry interes“  wykaznje, jakto 
Francja na przyjaśni włoskiej zawsze wycho - 
dziła dobrze. 

W imię braterstwa i ludzkości — tak pi- 
sze organ p. Orispi'ego, — które to wyrazy 
w życiu praktycznem nie mają dla Riformy se 1- 
su— „che nella vita prattica non hanno senso“ 


— zarabiała Francja na Włochach. Owóż 
zdaniem dziennika polityka przyjazna Francji 
wobee Włoch była dla pierwszej „un buon 
affare, nn buonissimo affare, nn affare ecce- 
lente 1. .* 

Wprawdzie przyznaje Riforma, że ich Wło- 
chy coś stąd skorzystały, ale Francja zawsze 
daleko więcej. 

Powodem dysknsyj tych stał się interwiew 
n obecnego ambasadora Wloch, Ressmanna, 
jaki miał redaktor gazety Matin, towarzysz 
Ressmanoa z lat szkolnych. Ambasador wło- 
ski nie powiedział nic nowego okrom tego, 
że Włochy chcą żyć z Francją w zgodzie, a 
więc niechaj w zgodzie oba rządy żyją... 

Nowy ambasador włoski w Paryżu, jak 
donoszą dzienniki włoskie, jest rodem z Trje 
stu, skąd uszedl do Włoch w rokn 1848, ści- 
gany przez władze austrjackie za knowania 
rewolucyjne. 

Nominacja jego jest powszechnie nważaną 
ża krok ze strony rządu włoskiego, który 
świadczy o pojednawczem usposobienin. Do- 
nioślejszego znaczenia jednak nie posiada, 
co zgodnie przyznają dzienniki włoskie bez 
różnicy przekonań politycznych. 

Do ważniejszych wypadków w politycznem 
życiu Włoch należy przemówienie dep. Mnssi 
w Medjolanie. 

Mowa ta była poniekąd próbą określenia 
programu liberałów włoskich. 

Dep. Mussi powiedział, że narody łacińskie 
marnnją energię, silę bo zakreślają zbyt sze- 
rokie podstawy dla działalności polityczno- 
socjalnej. Nie mogą się one pozbyć, zdaniem 
mowoy, tradycyj przestarzałych, wedlng któ- 
rych narody łacińskie zawsze w życin dncho- 
wem dawaly impuls Eoropie. Trzeba się Wlo- 
chom, zdaniem mowcy, uczyć od Anglików, 
lepiej wychowanych i rozumniejszych, którzy 
działalność ograniczają do kilkn punktów. 
Stąd to rezultaty Anglików widoczne. Mowca 
radzi Włochom, aby szli za przykładem pra- 
ktycznych Anglików. 

Mowę zachwala republikańska Tribuna, 
widząc w niej krytykę obecnej polityki Włoch, 
jako polityki wielkiego mocarstwa, « którem 
chcą być Wlochy za każdą cenę. 

Inaczej pojmuje znowu Mussi*ego Opinione. 
Dziennik ten sądzi, iż dep. Mussi chciał 
skrytykować działalność radykałów i republi 
kanów włoskich, których polityka jest Ścigu - 
niem bezcelowem ntopij. 

„Bezprogramowość* obecna nie przypada 
do smaku nikomu. Przyjaciele Gtiolitti*ego 
naglą go, aby wypowiedział mowę i w niej 
rozwinął program działalności przyszłej. 

Dzienniki rzymskie donoszą, że w celu tym 
za inicjatywą dep. Bacceli'ego zawiązal się 
w Rzymie komitet wyborczy, który wypra- 
wi na cześć Giolitti'ego bankiet i uprosi pre- 
zesa ministrów, aby na bankiecie wypowie- 
dział mowę wysoce polityczną, w której po- 
stawi program przyszłej działalności rządn. 

Mowa ministra miałaby w dzisiejszych cza- 
sach znaczenie niepośledne. igi. 


(Datki na restaurację katedry tarnowskiej). 


Tarnów, 29 lipca. 


W czasie wizytacji kanonicznej dekanatu 
nowo sandeckiego wręczyli księdza bisknpowi 
Łobosowi obywatele w tym dekanacie zamie- 
szkali, na rzecz restanrnjącej się katedry tar- 
nowskiej, zebraną pomiędzy sobą składkę w 
łącznej kwocie 245 złr. w. a., a mianowicie: 
bar. Karol Brunicki z Cieniawy 25 złr. — 
Adam Dunikowski z Łososiny 25 złr, — Wła- 
dysław Głębocki ze Zbyszyc 25 złr. — Wła- 
dysław Kempner z Dąbrowy 25 złr. — dr. 
Edward Korczyński z Kamionki wielkiej 20 


złr. — hr. Z'igniew Lanckoroński z Wielo- 
głów 25 złr. — Józefa Ligęzina z Gołębko- 
wie 5 złr. — Kazimierz Miczyński z Przeta- 


kówki 20 złr. — Władysław Wielogłowski 
z Tęgoborzy 25 złr. — Gustaw Romer z Za- 
bełcza 235 złr. i Engieninsz Zieliński z Klę- 
czan 25 złr. — Razem 245 złr. 

Do tej kwoty dorzucił proboszcz z Jakub 
kowic ke. Franciszek Głabryelski, honorowy 
kanonik kapituły tarnowskiej i Jego Świąto 
bliwości pap. Leona XIII podkcmorzy, 100 
złr. — Kwota 345 złr. wpłynęła jnż do kasy 
komitetu, kióry się zajmnje restauracją kate 
dry tarnowskiej. Podając zaś ten objaw dobrze 
zroznmianego patrjotyzmu do publicznej wia 
domości, Komitet do podziękowania, które 
szlachetnym dawcom już złożył najprzewiele- 
bniejszy Imci ks. Biskup dodaje ze swej stro- 
ny, że imiona ich zapisane są do księgi do- 
brodziejów katedry i że mają ndział w owo- 
cach mszy świętych, które za dabrodziejów 
codziennie w tej katedrze się odprawiają i od- 
prawiać będą, dopóki katedra ta i kapitula 
katedralna istnieć będą. 

Oby przykład wasz, przezacni panowie, zna- 
laz} swoich naśladowców, zwłaszcza że wobac 
nieprzew'dziauych robót, która Komitet musia! 
w roku bieżącym nakniecznić, celom wzmo 
cnienia mocno nszkodzonych murów katedry, 
kasa Komitetn prawie się wypróżniła i jeżeli 
znana ofiarność ohywatelska nie poda nam rọ- 
ki pomocnej — będziemy zmuszeni w połowia 
drogi odnowienia katedry naszej stanąć, od 
czego uchowaj Boże! 

Ksiądz Stanisław W alczyński 
prepozyt kapituły katedralnej 
za Komvrtet. 
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— Jak głoszą dzienniki petersburskie, pra 
wie wszyscy gubernatorowie rosyjscy i tak 
zwane ziemstwa czyli zarządy gminne zano- 
szą do rządu prośby o wyasygnowanie odpo- 
wiednich kwot pieniężnych na zaknpno śŚrod- 
A i lekarstw, zabezpieczających od cho- 
ery. 

— Władze w Królestwie Polskiem proje- 
ktnją, aby nie pozwalać na pielgrzymki pą 
tników, w których i rosyjscy włcścianie biorg 
udział, a to z obawy zawleczenia cholery z 
Rosji. 
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— Wedle telegramn z Petersburga z dnia 
3 sierpnia b. r. v Niżnim Nowogrodzie stan 
cholery uległ pewnej zmianie, mianowicie zae 
uważono zmniejszanie się wypadków śmierci. 
Spokój zaczyna powracać, powracają też ró- 
wnie i robotnicy, którzy nciekli przed chole 
rą z tego miasta. 

— Wydział krajowy wystosował do wszy- 
stkich szpitali powszechnych w Galicji bardzo 
energiczną »dezwę, zalecając gorliwość w sto- 
sowaniu wszelkich Środków, zapobiegających 
zawleczeniu i rozszerzanin się cholery, dalej 
nakaznje, aby dezynfekcjonowano w szpita- 
lach wszystko, co należało do osób dotknię- 
tych epidemią, nakoniec przypomina zarzą- 
dom szpitali, aby za przykładem innych lat, 
izolowauo pomieszczenia chorych, jeżeli w 
szpitalach zabraknie odpowiedniego dla nich 
miejsca. Do cyrknlarza dołączono i broszurę 
p. t. „Wskazówki i rady wobec zbliżającej 
się epidemii*, napisaną przez dra Stellę-Sa- 
wiekiego, inspektora szpitali. 

—- Telegram z Wiednia pod d. 4 sierpnia 
b. r. donosi, że w Warszawie zaszło kilka 
wypadków cholery w hotelach, do których 
przybyli podróżni z gnbernij rosyjskich, za: 
rażonych epidemią. 

— Minister handlu zarządził , aby wszyst- 
kie osoby przybywające do Austrji z portów 
tureckich, położonych nad Morzem Czarnem, 
ulegały 8-dniowej kwarantannie. 

— W gubernii tobolskiej na Syberji w d. 
1 sierpnia, zachorowało usób 59, zmarło 39. 

— (Celom zapobieżenia zawleczeniu cholery 
do Austro-Węgier, Ministerstwo wojny nwol- 
niło osoby znajdnjące się w Rosji od obo- 
wiązku stawienia się do tegorocznych ćwiczeń 
wojskowych, rapertów głównych i zgromadzeń 
kontrolnych. 

— QOkrętom z portów rosyjskich Morza 
Czarnego i Bałtyckiego, niemniej okrętom z 
Perskiej zatoki, zabroniono zawijać do zatoki 
wiślanej pod Gdańskiem w Prusach. 

— Trzech najznakomitszych lekarzy i pro 
fesorów, jak: Virchow, Koch i Hirsz zgadza- 
ją się na jedno, że rozszerzenie chclery na 
całą Enropę nie da się powstrzymać i że 
otrzymanie największej czystości jest naj- 
lepszym środkiem ochronnym przeciwko epi- 
demii. 

— Profesor Virchow podobno wybiera się 
do Rosji, celem bliższego zbadania stann gra- 
snjącej tamże cholery. 

— W Paryżn, wedle najświeższych wiado- 


-mości, było podobno w tych dniach siedm wy- 


padków cholery azjatyckiej a z tych BŁEŚĆ 73- 
kończyło się śmiercią 

— Donoszą ze Szczakowy, że stan zdrowia 
tamtejszej lndności niepozostawia nic do ży- 
czenia. W tych dniach zostanie ukończona 
sala obserwacyjna dla podróżnych przybywa 
jących z Rosji; urządzają się też i pokoiki 
dla «sób, poddawanych obserwacji lekarskiej. 

— Manewry wojskewe niemieckie, jakie 
miały odbyć się w Alzacji i Lotaryngji oraz 
w Badenie, zostały odwołane z powodu niebez- 
pieczeństwa cholery. 

— Piszą z Konstantynopola: Ponieważ w 
szpitalu prowizorycznym w Platanie, pod Tra 
pernntem, z powoda napływu wielkiej ilości 
osób, przybywającysh z Bakrunu, Batum i Ty- 
flisu, mnsiano powiększyć liczbę łóżek do 
1700 i ponieważ wydarzyły się tu wypadki 
cholery a nawet zmarło 4 osób, przeto Rada 
sanitarna m. Konstantynopola, nakazała cho- 
rych pomieszczać w Kawak, dopóki szpital 
stały w Synopie nie zostanie ukończony. Na- 
koniec postanowiła zaprowadzić jak najściślej- 
szą kontrolę sanitarną na brzegach morskich 
to jest w przystaniach nad morzem Czarnem, 
poczynając od Kercza aż do Ordn i od Kawakn 
aż do granicy rumuńskiej. 


KRONIKA LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 


A W feljetonie Narodnich Listów zamie- 
ścił p. Karol D. Ornak rzecz p. t.: „Koncert 
w dolině Sirążysek. Tatranský referát“. 


Kronika zamiejscowa. 
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KURJER PROWINCJONALNY. 


* Skutkiem deszczów, padających nienstan- 
nie przez dwie doby, wezbrały rzeki Bystrzy- 
ca i Dniestr, zrządzając znaczne szkody w o- 
kolicznych wioskach. Zerwany też został most 
na Bystrzycy nadworniańskiej i w Jezupolu. 

* W Nowym -Sączn w dnin 30 lipca b. r. 
ks. biskup Ignacy Łobus, w asystencji infn- 
łata ks. Alojzego Góralika, dopełnił nroczy- 
ście poświęcenia nowo zbudowanego gmachu 
dla miejscowej Kasy Oszczędności. 


KURIER POZNAŃSKI. 


* Dnia 7 i 8 b. m. odbędzie się w Pozna- 
nin, jak donosiliśmy, zjazd polskich Towa- 
rzystw przemysłowych. Komitet wydaje Dzien- 
nik zjazdu, który każdy nczestnik otrzyma 
bezpłatnie. 

* Toruń. Dwie rodziny, z Brazylii cofnięte, 
a pochodzące « Królestwa Polskiego, siedzą 
jnż trzeci miesiąc w więzienin przy landra 
turze w Torunin. Toczy się o nie sprawy 
między rządem pruskim a rosyjskim o przy- 
jęcie ich znown do miejsca, z którego pocho- 
dzą. Zdaje się, że legitymacja trudna wobec 
władz rosyjskich i stąd zezwolenie na powrót 
do kraju się ociąga. 

* Wymysłowo, należące do p. Zmanieckie- 
go, knpiła Spółka ziemska za 255.000 m. 


KURIER WARSZAWSKI. 


* Dla dogodności osób, odbierających listy 
i przesyłki pocztą, a właściwie dla zabezpie- 
czenia tychże od późńego doręczania listów, 
obok zwykłego stempla pocztowego, wybija- 
nym jest i numer porządkowy listonosza, roz- 
noszącego listy i przesyłki. 

* Kolej nadwiślańska, której budowę w 
Królestwie Polskiem rozpoczęto w r. zZ., już 


jest na całej linii Łapy - Ostrołęka - Małkinia 
gotową, należy tylko jeszcze wykończyć bu- 
dowę kilku mostów. 

* Nowe nieszczęście dotknęło Królestwo 
Polskie, od kilkn bowiem dni palą się lasy 
w Chorowej górze pod Warszawą. Dotąd spa- 
liło się 48 morgów. 

* W dnin wezcrajszym przejeżdżał przez 
Warszawę policjant z Lipska, goniący nieja- 
kiego Wieldmana, ajenta handlowego, który 
okradł swoją żonę Wieldman, otrzymawszy 
posag w sumie 40 000 marek, zgromadził ca- 
łą gotowiznę, a nadto zabrawszy żonie wszy: 
stkie klejnoty, umknął bez wieści. Według 
otrzymanych pewnych relacyj, Wieldman po 
dążył do Warszawy, lecz zaopatrzył się w cn- 
dzy paszport. Policjant lipski spóźnił się, 
gdyż Wieldman istotnie bawił w Warszawie, 
w ubiegłą sobotę jednak wyjechał. Niestrudzo- 
ny ajent policyjny, zebrawszy znów pewne 
poszlaki, puścił się w dalszą drogę, a jedn '- 
cześnie wysłał do k Ikn pnnktów kolejowych 
listy gończe. 

Z pow. oszmiańskiego piszą: ub. wileń- 
ska, acz znacznie mniej błot od mińskiej po- 
siadająca, ma jednak sporo nizin i moczarów, 
wsród kłórych rozmnażają się jadowite węże i 
żmije. W niektóry h miejscowcściach gady ta 
spotyka się nader często. Niezbyt dawno w m. 

wietlany, młoda dziewczyna wiejska Bpotka- 
nie podobne życiem przypłaciła. Zbierając ja- 
gody w łes'e, wraz ze swem! towarzyszkami, 
nsłyszała za sobą jakiś szelest, a gdy się od- 
wróciła, ujrzała niezwykłej wielkości węża, 
zwijającego się w kłębek z zamiarem rznce- 
nia się na nią Nieszczęśliwa, krzyknąwszy 
strasznie, chciała uciekać, lecz wąż się wy- 
prężył i jednym skokiem dosięgnął swej oña- 
ry. Ukąszoną dziewczynę towarzyszki odnio- 
sły do domu, gdyż tak się jej naraz źle zro- 
biło, że o własnych siłach iść nie mogła. W 
godzinę zaś wyzionęła ducha. Wszelka pomoc 
bab-lekarek okazała się daremną, acz niaje- 
dnoksotnie leczą one ziołami, „srebrnikiem* 
mianowicie, oraz mlekiem zsiadiem z pomy- 
ślaym skntkiem. 

* Niezwykle Śmiałego rabunku dokonano 
przed kilkoma dniami w pociągu pocztowym 
kolei libawsko-romeńskiej, idącym z Wilna w 
stronę Mińska. Na stacji Ratomka wszedł do 
wagonu drugiej klasy jakiś młodzieniec, ele- 
gancko nbrauy i zajął miejsce w pobliżn drzwi. 
Gdy pociąg odbiegł kilka wiorst od stacji, 
młodzieniec zrywa się nagle ze swego miejsca, 
i nie nważając na licznych Świadków tej sce 
ny, chwyta walizkę dr. B. z Bobrujska i wy- 
biega szybko wraz z nią do kurytarzyka wa- 
gonu, a następnie zeskakuje na ziemię, pomi- 
m» iż pociąg był w pełnym biegn. Rabuś 
upadł wprawdzie, lecz podniósł się natych- 
miast i zaczął uciekać do poblizkiego łasn. 
Dr. B, właściciel pochwyconej walizki, drze- 
mał w tej chwili; zbudzony wrzawą, która 
wię zrobiła w wagonie, szybko się zorjentował 
w sytuacji. Nie myśląc długo, lekarz wybiega 
z wagonu i zanim obecni zdołali się opamię 
tać, w pogoni za rabusiem wyskakuje na plant. 
Podróżni wątpią, aby ten drngl skok tak był 
szczęśliwym, jak pierwszy i dają sygnał ma- 
szyniście, ażeby zatrzymał pociąg. Dr. B. je- 
dnak wyskoczył z pociągu bez najmniejszego 
szwankn i popędził za neiekającym złoczyńcą. 
Ten ostatni widząc, iż z walizką ujść nie 
zdoła, porzucił ją, a sam wpadł do lasn. Le- 
karz nie gonił go więcej, lecz wziąwszy tło- 
mok, trynmfnjący wracał z wycieczki ku za- 
trzymanemn inż pociągowi, witany oklaskami 
i okrzykami podróżuych Według słów dra B. 
w walizie było bardzo dużo cennych dokn- 
mentów i kosztowności. Rabuś umknął bez- 
karnie. 

* Weding źródeł nrzędowych począwszy cd 
d. 15 kwietnia do 15 lipca r. b. przez gra- 
nicę spławiono do Gdańska drzewa bnkowego 
z Królestwa Polskiego za cenę 174.000 r s. 
Wycinanie lasów w Królestwie postępuje coraz 
bardziej i kto wie, czy wreszcie kraj nasz nie 
zostanie całkiem pozbawiony lasów 

«© Minister oświaty w Petersburgu, na pod- 
stawie raportów wszystkich knratorów okrę- 
ków naukowych tak w Rosji jak w Królestwie 
Polskiem, proponuje urządzenie internatów przy 
gimnazjach, pogimaazjach i szkołach realnych, 
aby tym sp sobem usnnąć młodzież z pod nad- 
zorn i opieki rodzicielskiej. P. Miuistr nważa, 
że szczególniej w Pclsce, rodzice demoralizują 
młudzież, napawając ją nienawiścią do Rosji. 


Z RÓŻNYCH STRON. 


* Polscy goście kąpielowi w znanym zakła- 
dzie leczniczym w Wórishofon u ks. prob. 
Kneippa urządzili 24 lipca b. r. uroczyste ua- 
bożeństwo celem nezczenia sześćsetnej roczni- 
cy błogosł. Kingi Wotywę celebrował ksiądz 
Iwanicki, wikary z Gródka, zaś kazanie po 
polsku i po niemiecka wygłosił ks. Pilszak, 
katecheta seminarjam nauczycielskiego z Rze- 
szowa, aby i Bawarczykom wytłómaczyć zna- 
czenie uroczystości i nabożeństwa, Nakonier 
odśpiewano chórem kilka nabożnych pieśni pol 
skich i suplikacje. 

* Coraz silniej zarysownje się dzielność 
naszych pań, pragnących bądź co bądź, jeżeli 
nie przewyższyć, to dorównać mężczyznom na 
polu nankowem Ze Szwajcarji, z nniwersy 
tetów tamtejszych świeżo ogłoszone Bprawo- 
zdania wykazują znakomity przypływ uczen 
nie. I tak: w pięciu szwajcarskich uniwersy 
tetach w ostatnim semestrze było kobiet 224, 
t. j: w Bernie 78, w Zurichu 70, w Gene- 
wie 70, w Lozanie 5 i w lazel 1. Fakultety 
medyczne miały uajwięcej uczących się, bo 
157 kobiet, pomiędzy nimi Rosjanek 116. 

* Teatr podziemny w Chicago. W Chicago 
zawiązało się towarzystwo mające na celu wy 
budowanie teatru w głębokoś”i stu ezterdzie- 
sta stóp pod poziomem ulic miasta. W urzą 
dzeniu maszynerji i dekoracji sceny będą za 
stósowane wszystkie najnowsze ulepszenia. 
Winda będzie dźwigać platformę, która 150 
osób pomieścić może. Taka platforma wędrn- 
jąc w dół z publiką, zatrzymywać się będzie 
po drodze na pięcin stacjach, gdzie przeróżne, 
przepyszne panoramy oglądać bedzie można. 
Podróż w dół trwać będzie mniej więcej kwa- 
drans; tyle też czasu zajmie powrót na po: 
wierzchnię ziemi. Panoramy przedstawiać bę- 


dą: dramat, kumedję, operę, życie na dnie 
marza i t. p. Zuajdą Bię na wspomnianych 
stącjach, podziemne kanały, akwarja i t. p. 

Budowniczy Bazani w Chicago, podjął się 
wybndowania kolosalnego cyrku rzymskiego, 
w którym zmieści się 40.000 osób. Dokoła 
cyrkn ciągnąć się będą ulice i drogi, naśla- 
dujące nlice starożytnego Rzymu, wraz z od- 
powiednimi budynkami. Jednem słowem w un- 
liceach tych i budynkach odrodzonym zostanie 
Rzym Btarożytuy i to życie, jakie w nim 
wrzało przed dwoma tysiącami lac. Przy koń- 
en jednej z nlic znajdzie się zatoka morska 
a w niej stare rzymskie galery i łodzie, 
w nich r.ymsey żeglarze i niewolnicy, żoł- 
nierze, kupcy i t. d. 


KRONIKA EKONOMICZNA. 


Produkcja złota w Australii. Rocznik sta- 
tystyczny urzędowy z roka 1890/1, wycho- 
dzący w mieście anstralskiem Wiktorja, podaje, 
że w r. 1889 na całym święcie wyrobio- 
no sześć bilionów nncyi złota, 

W tej prodnkcji przypadał na Anstralię naj- 
większy ndział, bo w niej wynosił wyrób zło- 
ta 1,745.000 nneyj, w Stanach Zjednoczonych 
wyrobiono 1,586.000 uncyj, w Rasii zaś 
1,120 000 uneyj. P.tem idą dopiero i to już 
daleko mniejsze plony czyli obłowiny w Chi- 
nach, w Afryce i w Kolnmbii, a nakoniec 
w Anstrji. P<cząwszy od r. 1851 po rok bie- 
żący, wydały kopalnie złota w Anstralii 87 
milionów uncyj. W prowincji anstralskiej Wi- 
ktcrja była po r. 1851 przez szereg lat naj- 
większa produkcja tego kruszezn najszlache= 
tniejszego, ale rokrocznie się tam zmiejszała, 
natomiast wzrastała w innych prowincjach an- 
stralskich, W r. 1887 wysadzona nawet zo 
stała w Wiktorji komisja, mająca zbadać i 
objaśnić, co spowod>wało właściwie upadek 
złotych płóczkarni tamtejszych. Weding spra 
wozdania, które taż komisja złożyła, było głó- 
wnym powodem zmniejszającej się wciąż pro- 
dukcji to, że w odsypiskach (Allnvialschichte) 
prowincji Wiktorja jaż niema tyle złota, żeby 
się rentowała robocizna kopalniana, przeto też 
płóczki (Waschwerke, Głoldwischerej) tamże 
upadły. Co się zaś tyczy popieranych tam o- 
becnie robót górniczych w skałach i głazach 
kwarcowych, wiadomo, jakie trudności i wy- 
datki za sobą pociąga górnictwo w skałach 
wedle prawideł fachowej nauki popierane. Wa- 
żnem jest jednak w tej mierze bardzo, co rze- 
czona komisja także sprawdziła a mianowicie, 
że i obecnie w Anstralii każdy robotnik w ko- 
palniach złota przysparza przedsiębiorcom ro- 
cznie przeszło 100 funtów Bztwrl., z czego ja- 
wnie wynika, że w Anstr>lii wyrób złota je- 
szcze bardzo popłaca, a z postępem górnictwa 
nawet coraz więcej zysków wydawać może... 

Zjazd leśników krajowych. Galicyjskie to- 
warzystwu leśne ma 16 sierpnia i następnych 
dni zgromadzić się w Krakowie i obok obrad 
urządzić także wycieczkę do lasów w Jawo- 
rznio, zawojowanych od jednego z najwięk= 
szych wrogów leśn ctwa. Żjazd tegoroczny bo- 
wiem pouczającym będzie także z powodn, że 
nadarza się sposobność zbadania naocznie 
szkód i strat ogromnych w lasach gwarectwa 
jaworzniekieg ', od owada „mniszki“ zrządzo- 
nych. Szkody rzeczone nie są lokalue, bo na 
nieszczęście dla lasów naszych i tak już sro- 
dze od siekiery zdziesiątkowanych, skonstato- 
wano niestety, że pomieniona niszczycielka w 
rokn bieżącym pokazała się jnż także w la- 
sach powiatn wielickiego, brzeskiego, Żywie: 
ckiego i łańnckiego. Spodziewają się zatem, 
że liczny będzie tym razem wiec leśników i 
właścicieli lasów i obywatelstwa, interesnjące= 
gó się losem naszych borów, bardzo owadami 
zagrożonych. Wycieczka dv Jaworznia będzie 
poniekąd wyprawą wojenną na pobojowisko, 
by tam poznać zbliska groźnego nieprzyjaciela 
i obmyśleć wszystko, co strategia i tiktyka 
leśna w takim wypadkn doradzają. Zgłoszenia 
się przyjmuje wydział gulie. Towarzystwa le- 
śnego we Lwowie (Chnrążczyzna, nl. Cicha 
Nr. 1) pe dzień ostatni: 8 sierpnia b. r. 


Kronika polityczna. 
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Z Klausenburga donoszą, iż w malem mia- 
steczku Dees, położonem w dolinie Szamos, 
znaleziono w dzielnicy rumuńskiej po rogach 
ulie rozlepione plakaty treści podburzającej. 
Treścią plakatów była ognista odezwa do Ru- 
mnuów. kończąca się zawezwaniem ich, aby 
podpalali domy madjarskie i zabijali Madja- 
rów. Wiele egzemplarzy zbrodniczego druku 
znajduje się już w ręku prokuratorji państwa. 
Dees — mówiąc nawiasem — jest siedzibą 
trybunału i miasteczkiem dosyć ruchliwem. 

Irredenta rammuńska soać nie próżnuje. 

4 b. m. rozpoczął obrady sejm kroacki. Na 
pierwszem posiedzenin odczytano królewskie 
reskrypta, polecające nwadze posłów wiele 
niecierpiących zwłoki spraw ekonomicznych i 
administracyjnych 

Londyński korespondent Kólnische Zeitung 
twierdzi, iż Gladstone tym razem nie prze- 
rzuci się na stronę Rosji i odda ster spraw 
zagranicznych w ręce Roseberego, życzliwego 
trójprzymierzu. Domniemanie mało prawdo- 
podobne, wobec tekstn znanych wywodów 
Daily News. o wiele drastyczniej stylizowa- 
nych, niż przypuszczać bylo można z donie- 
sień ielegraficznych. Piszą News, iż Gladato= 
ne będzie usiłował grać rolę pośrednika po- 
między Niemcami i Francją i być „sprawie- 
dliwym dla Francji*. 

Francuski Sndan otrzymać ma samorząd 
i stanowić będzie osobną administracyjną ca= 
lość, oddzieloną od Senegaln. 

Wedlug Gaulois rząd belgijski w sprawie 
spornych przestrzeni w Kongo, zaproponował 
rządowi francuskiemu sąd polubowny. 
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Kalendarzyk zabaw i zebrań publicznych. 


Sobota 6. sierpnia. 

O godzinie 2-giej w nocy przyjazd chłopców 
z kolonji wakacyjnej w Hrebenowie. 

O godzinie w pół do 8 wieczorem w tea- 
trze letnim po raz pierwszy »Jedenaste przyka- 
zanie< krotochwila w 3 aktach z czeskiego 
W przeróbce Śliwińskiego. 

Niedziela 7 sierpnia. 

Wycieczka »Sokoła< do Stryja. 

Wycieczka »Gwiazdy< do lasku Sobieskiego 
o godzinie 3 po południu. 

O godzinie 4 popołudniu w lokalu stowa- 
rzyszenia >Gwiazda< walne zgromadzenie sto- 
warzyszenia głuchoniemych »Nadzieja«, 

Poniedziałe:: 8. sierpnia. 

O godzinie 5'⁄» rano wyjazd drugiej serji 

chłopców do kolonji wakacyjnej w Hrebenowie. 
Wtorek 9 sierpnia. 

O godzinie 6 wieczorem koncert muzyki 

wojskowej 80 p p. przed domem inwalidów. 
Środa 10 sierpnia. 

O godzinie 6 wieczorem koncert muzyki 

wojskowej 55 p. p. w ugrodzie miejskim. 
Czwartel: 11 sierpnia. 

O godzinie 6 wieczorem koncert muzyki 

wojskowej przed komendą korpusu. 
Piątek 12 sierpnia. 

O godzinie 6 wieczorem koncert muzyki 

wojskowej 95 p. p. przed namiestnietwem. 
Wtorek 16 sierpnia. 

O godzinie 6 wieczorem koncert muzyki 

wojskowej 80 p. p. w ogrodzie miejskim. 
Piątek 19 sierpnia. 

O godzinie 6'/, wieczorem koncert muzyki 

wojskowej 95 pp. na strzelnicy miejskiej. 
Sobota 20 sierpnia. 

O godzinie 6 popołudniu "koncert "muzyki 

wojskowej 55 pp. przed odwachem głównym. 
Wtorek 23 sierpnia. 

O godzinie 6 popołudniu koncert muzyki 

wojskowej 30 p. p w parku Kilińskiego 
Środa 24 sierpnia. 

O godzinie 6 popołudniu koncert muzyki 

wojskowej 95 pp. w ogrodzie miejskim. 
Czwartel: 25 sierpnia. 

O godzinie 6 popołudniu koncert muzyki 

wojskowej 55 pp. przed komendą korpusu. 
Piąteh 26 sierpnia. 

O godzinie 6 popołudniu koncert muzyki 

wojskowej 30 pp. na Wysokim Zamku. 


Wiadomości osobiste. Namiestnik Ka zi- 
mierz hr. Badeni przyjechał wczoraj do 
Lwowa w sprawie przyjęcia cesarza. 


Z namiestnictwa. Minister spraw wewnę- 
trznych przeniósł starostę Franciszka Bilińskiego 
z Pilzna do Lwowa, przydzielając go do słu- 
żby przy namiestnictwie. 


Przyjęcie cesarza. Wczoraj odbyło się 
postedzenie komisji illuminacyjnej i pochodu 
z pochodniami, na którem uchwalono kierunek 
pochodu oraz kołory światła przy pochudniach. 
Będą reprezentowane barwy miasta, polskie i 
ruskie. 

Z Rady miejskiej. (./.) Wczorajsze posie- 
dzenie Rady miejskiej odznaczało się przede- 
wszystkiem nadzwyczajnym spokojem, albowiem 
na porządku dziennym znajdująca się sprawa 
wypłacenia subwencji teatrowi za r. 1891 upa- 
dła ponieważ r. m. dr. Piętak uznał za stosowne 
takową odłożyć »na później i nie przybył 
wcale na posiedzenie. 

Posiedzenie otworzył p. prezydent Mochnacki, 
dając głos p. wiceprezydentowi Marchwiekiemu 
w nagłej sprawia zarządzeń sanitarnych wobec 
zbliżającego się do nas azjatyckiego gościa 
z Rosji. — Z nadchodzących codziennie rapor- 
tów poszczególnych komisyj sanitarnych powzięto 
przekonanie, że nieporządek w mieście jest nie- 
stety bardzo wielki i aby o ile możności prze- 
ciwdziałać epidemji na wypadek, gdyby się u 
naa pojawiła, należy bezzwłocznie zarządzić na- 
stępujące środki ostrożności : 

1. Częstsze czyszczenie nawet najdalej odle- 
gych od śródmieścia ulic 1 natychmiastowe wy- 
wożenie nagromadzonego śmiecia 1 gnoju. 

2. Rewizje kanałów i czyszczenie kanałów 
zamulonych. 

3. Splanowanie niektórych nasypów na przed- 
mieściach, rozebranie murów sterczących po zde- 
molowanych domach i wywiezienie nagromadzo- 
nego gruzu. 

4. Wyszutrowanie i naprawienie tych pla- 
ców i ulic, gdzie jest większy ruch i gdzie prze- 
kupnie z towarami siedzą. 

5. Wystawienie w dzielnicy trzeciej w bli- 
skości targowie publicznych wychodków. 

6. Dopilnowanie, aby wydane nakazy re- 
konstrukcji wychodków i wybrukowania podwórzy 
natychmiast przeprowadzono ewentualnie wyko- 
nano je na rachunek właścicieli odnośnych re- 
alności. 

7. Oczyszczenie i dezynkfecjonowanie opró- 
Żnionych z nakazu władzy komisji sanitarnych 
domów. 

8. Zaprowadzenie, aby odtąd wszystkie śmie- 
cie i odpadki wywożone były za miasto i w wy- 
stawić się na ten cel mającym kominie zostały 
spalone. 

9. Usunięcie z obrębu miasta składów ko- 
ści i szmat. 

10. Zbadanie o ile suszenie skór w obrębie 
miasta jest dopuszczalne, i pod jakimi warun- 
kami. 

11. Wystawienie baraku cholerycznego. 

12. Reorganizacja służby czyszczenia kloak 
i wywożenia nieczystości w tym kierunku, aby 
działalność tej służby była energiezniejszą i od- 
bywała się w sposób mniej prymitywny: 

W obec tego Komisja sanitarna widziała się 
zniewoloną do przedstawienia Radzie miejskiej 
następujących dwóch wniosków do uchwały : 

1. Utworzenie na czas potrzeby oddzielnego 
działu techniezno-sanitarnego dla zarządzenia 
potrzebnych robót asanacyjnych i kontrolowania 
wykonania takowych, względnie uskuteczniania 


tych robót, gdzie tego zajdzie potrzeba, z urzę- 
du na koszt właścicicieli ; zorganizowaniem tego 
oddziału pomocniczego ma się zająć Prezydjum 
magistratu w porozumieniu z dyrektorem miej- 
skiego urzędu budowniczego. 

2. Na pokrycie wydatków z tem połączo- 
nych i na koszła wybudowania baraku epide- 
micznego należy przyzwolić na r. 1892 doda- 
tkowy kredyt w kwocie 15.000 złr. 

P. wiceprezydent oświadczył, że suma ta 
będzie w części pokrytą przez właścicieli do- 
mów, ponieważ jednak z zaprowadzeniem po- 
rządku zwlekać nie można a na prędki odbiór 
pieniędzy od właścicieli liczyć nie należy, prosi 
przeto o wyasygnowanie tej sumy z kasy 
gminnej. 

Wnioski oba przyjęto bez dyskusji. 

Następnie przyjęto również bez dyskusji 
wniosek w sprawie wykonywania robót około 
czyszczenia kanałów publicznych we własnym 
zarządzie i uchwalono na len cel wstawić sumę 
15.000 złr. Referentiem był r. m. Gołąb. 

Wniosek sekcji IV. referowany przez r. m. 
Kochanowskiego, aby odnowić kontrakt najmu 
realności |. 391?/, na cele koszarowe przyjęto. 

R. m. Czerny przedstawił zamknięcie rachun 
ków gminnego podatku czynszowego za r. 1889. 

Następnie r. m. Gross przedstawił Radzie 
wniosek sekcji IL, aby zwolnić przedsiębiorcę 
Leona Bratkowskiego od kary umownej za uchy- 
bienie w oświetleniu miasta naftą, motywnjąc to 
tem, że niedokładności przy takiem oświetleniu 
zawsze zachodzić muszą. Przeciw wnioskowi 
przemawiał r. m. Rewakowicz, za wnioskiem r. 
m. Ciuchciński i Michalski. Przy głosowaniu 
przyjęto wniosek sekcji III. Przy tej okazji do- 
wiedzieliśmy się, że gaz, płonący na ulicach 
stołecznego grodu, wydaje bardzo liche światło, 
które w dodatku nie ma siły przepisanej ilości 
świec, a desauczyków nikt za to nie pociąga do 
odpowiedzialności. — Dlaczego ? 

Nakoniec załatwiono sprawę wydzierżawienia 
stanowisk targowych na placu Halickim i spra- 
wę nabycia pisma gruntu na cel rozszerzenia 
ulicy Pańskiej. 

Zapowiedziane posiedzenie tajne nie odbyło 
się, ponieważ brakło kompletu, który od nieja- 
kiegoś czasu stał się zmorą, trapiącą naszą Ra- 
dę miejską. 

Na początku posiedzenia udzieliła Rada urlo- 
pu radnym Ramułtowi, dr. Stebelskiemu i Pie- 
pesowi. 

Pod adresem Rady szkolnej okręgowej. 
Mija już trzeci tydzień od ukończenia roku szkoł- 
nego a przyznane przez Radę szkolną okrę- 
gową remuneracje za naukę na kursach dopeł- 
niających i zapomogi dla nauczycieli i nauczy- 
cielek szkół ludowych dotąd jeszcze nie przeszły 
przez alembik biurokratycznego pedantyzmu, jaki 
niestety nietylko w tych sprawach panuje w świe- 
tnym naszym magistracie. Gdyby odnośni refe- 
renci wiedzieli jak ściśle jest roztrząsana w Ra- 
dzie szkolnej oksęgowej kwestja przyznania 
nauczycielstwu ludowemu zapomogi, gdyby ci 
panowie, którzy swe żony i dzieci dawno już 
wysłali na wilegjaturę, pamiętali o tem, że ci 
biedacy z dnia na dzień odkładają swój wyjazd 
na wieś, oczekując wypłacenia im nareszcie przy- 
znanej zapomogi, to choćby tylko w imię ludz- 
kości nie zatrzymywaliby odnośnych referatów 
w swych biurach. Dodać musimy, że na wyna- 
grodzenie za naukę na kursach dopełniających, 
pracować musieli nauczyciele przez rok cały, 
często w deszcz i zawieruchę, brnąc w najodle- 
glejsze strony miasta. — Chcemy mieć nadzieję, 
że inspektor pan Baranowski, znany przyjaciel 
nauczycielstwa, osobiście zechce wglądnąć w tę 
sprawę i najrychlej postara się o wypłacenie na- 
leżących się pieniędzy biedakom, który z prze 
strachem rachują coraz bardziej zmniejszające 


, się dnie ferji szkolnych. Bis dat, qui cito dat. 


Z izby sądowej. Losowanie sędziów przy- 
sięgłych w sprawie dr. Medweja odbędzie się 
jutro. 


Statut „Towarzystwa dla rozwoju i 
upiększenia miasta Lwowa“ został już przez 
namiestnictwo potwierdzony i członkom rozesła- 
ny. Członkowie, którzy takowego z powodu nie- 
dokładności adresu nie otrzymali zechcą się 
agłosić do p. Leona Herzmanka, ul. Zimorowicza 
l. 3, gdzie również i na członków zapisywać 
się można. 


Z magistratu. Obecnie dozwolono psom 
chodzić bez kagańców, ponieważ od pięciu ty- 
godni nie zdarzył się żaden wypadek wścieklizny. 


Śmierć na bruku. Wczoraj wieczorem około 
godziny 7 wieczorem zajęta czyszczeniem okien 
na ulicy Blacharskiej służąca, izraelitka, spadła 
na bruk i poniosła śmierć na miejscu. Powodem 
upadku było oberwanie się gzemsu, na którym 
służąca stała. Bliższe szczegóły podamy jutro. 


Z kolonji wakacyjnych. Pierwsza serja 
chłopców z Hrebenawa przyjeżdża w nocy o 
1'/4 z soboty na niedzielę do Lwowa. Zarząd 
kolonji prosi rodziców, aby w tym czasie zgło- 
sili się po swoje pociechy na główny dworzec. 
W poniedziałek o godz 6. rano wyjeżdża dru- 
ga serja. Chłopcy mają się zgłosić w ten dzień 
o godz. 5'/ rano na głównym dworcu. 

Wiadomości literackie. W dodatku powie- 
ściowym do Difa wychodzi obecnie powieść 
Marji Radziewiczównej »Dewajtis« w przekła- 
dzie ruskim. 

Sprawy szkolne. Wskutek wejścia ustawy 
normujące płace nauczycielom ludowym i przy- 
znania im dodatku na pomieszkanie, dotąd nie 
pobieranego, uchwalił magistrat wyasygnować 
dla nauczycieli i nauczycielek wszystkich szkół 
ludowych miejskich i szkoły wydziałowej im. 
Jadwigi stały dodatek od 1 lipca, w wysokości 
20"/, miesięcznej płacy, eo do 1 stycznia 1893 
roku wyniesie 7844 złr. do nowego roku. Wsta- 
wioną będzie w budżet miejski kwota 15.688 
złr. na cel powyższy. 


„Przytulisko“, towarzystwo dla wspierania 
biednych sierot, pod wezwaniem św. Józefa 
urządza w niedzielę wielki festyn na górze zam- 
kowej. Spodziewamy się, że publiczność nasza 
znana z ofiarności pospieszy licznie na festyn, 
którego program jest nadzwyczaj urozmaicony 
i połączy przyjemność dobrej zabawy z dobrym 
uczynkiem wspomożenia biednej dziatwy. 

Nieostrożność. Dawid Gruber, kelner, za- 
mieszkały za rogatką Żółkiewską, nacierając się 


spirytusem, wywrócił na siebie stojącą na sto- 
le świecę, skutkiwm czego zajął się spirytus. 
Mimo silnego poparzenia Gruberowi nie zagraża 
żadne niebezpieczeństwo. 


Cholera. Z komitetu wydawnietwa 
dziełek ludowych we Lwowie olrzy- 
maliśmy następujące pismo: >W obec zbliżają- 
cej się klęski grożącej zniszezeniem krajowi na- 
szemu, gdy wszystkie władze i instytueje i 
w ogóle ludzie o dobro kraju dbali prześcigają 
się w usiłowaniach mających na celu położenie 
tamy nadciągającemu niebezpieczeństwu, wyda- 
liśmy dziełko p. t.: Przeciw cholerze (w dwóch 
wydaniach : po polsku i po rusku) jasno i przy- 
stępnie napisane przez zuszczytnie znanego dr. 
Edwarda Krzyżanowskiego, autora wielu popu- 
larnych dzieł medycznych i sądzimy, że znaj- 
dziemy poparcie ogółu 

Dziełko to poucza w formie pytań i odpo- 
wiedzi jak należy żyć i zachowywać się, jakich 
pokarmów używać, a jakich się wystrzegać, 
w ogóle jakie środki ostrożności zachować aby 
ustrzedz się od cholery. Dalej podaje naukę o 
sposobie i środkach dezyniekcyjnych i ogólne 
rady i przepisy zdrowotne stósowne w tak gro- 
źnym czasie oraz sposoby leczenia w razie 
choroby. 

Wydawnictwo nie jest obliczone na zyski, 
gdyż broszura (tak polska jak i ruska) kosztuje 
tylko po sześć centów. Zaś dla tem większego 
ułatwienia w rozszerzaniu tej pożytecznej pracy 
i chcąc aby dotarła ona wszędzie, pod każdą 
strzechę w miastach, miasteczkach i po wsiach, 
aby znajdowała się w ręku każd.go czytać 
umiejącego mieszczanina i wieśniaka i tem 
skuteczniej przyczyniła się do obrony przed 
grożącem niebezpieczeńsiwem, ustanowimy dla 
świetnych starostw, rad powiatowych, reprezen- 
tacji miejskich, rad gminnych i szkolnych, dy- 
rekcyj fabryk, zakładów przemysłowych, kółek 
rolni:zych i t. p. ceny wyjątkowe: 50 egzem- 
plarzy 3 złr. i franko, 100 egzempl. 5 złr. 50 ct. 
200 egzempl 10 złr. 50 ct. 500 egzempl 25 złr. 
1000 egzempl. 45 złr. 

Broszurę, lak polską jak ruską oddaliśmy 
na skład główny i do wyłącznej ekspedycji księ- 
garni H. Altenberga we Lwowie, do której za- 
mówienia przesyłać należy. 

W celu ustalenia ilości nakładu i przyspiesze- 
nia ekspedycji upraszamy o rychłe zamówienia. 

Za komitet Wydawnictwa Dziełek ludowych 


J. Nowa! owskt. 


Zóliańce koło Iiwowa, 2 sierpnia. 

(W. Ch.) Znając szczere zainteresowanie 
się Szanowej Redakcji wszystkiem, co się przy- 
czynia do rozwoju naszych miasteczek i wsi, 
pospieszaim donieść Wam o zabawie, którą się 
u nas odbyła w niedzielę na dochód ochotni- 
czej straży ogniowej. Staraniem prezesa tej 
straży p. Boosa i naczelnika p. Dąbrowskiego 
odbył się festyn, połączony z loterją fantową. 
Na ten festyn, który się odbył w lasku odda- 
lonym o 3 kilometry z Żoółtaniec, przybyła in- 
teligencja okolicznych wsi, straż ogniowa z Ka- 
mionki Strumiłowej, włościanie i umyślnie na ten 
cel zaproszony chór Towarzystwa Przyjaciół 
Oświaty ze Lwowa. Bawiono się ochoczo przy 
dźwiękach muzyki do późnej nocy. Do urozmai- 
cenia zabawy przyczynił się w pierwszym rzę- 
dzie chór ze Lwowa, który odśpiewał kilkana- 
ście pieśni patrjotycznych. Kierowników chóru 
nagrodzono oklaskami. Z zapałem przyjęto także 
deklamacją p. Kruczkowskiego, syna włościamina 
z Zółtaviec, który wygłosił nieśmiertelną »Odę< 
i »Kibilkie z »Dziadów«. Hucznemi również 
oklaskami nagrodzono członka chóru p. Kollera, 
który wygłosił kilka monologów, treści dla ludu 
zrozumiałej. Pod wieczór oświetlono lasek po- 
chodniatni a strażacy kilkakroć podnosili swoich 
naczelników : dra Stupniekiego, Boosa i Dąbrow- 
kiego. Rano w niedzielę zwiedzili goście ze 
Lwowa wieś naszą, która ma do 3000 mieszkań- 
ców, Kółko rolnicze, sklepik katoliski, czytelnię 
założoną staraniem p. Dąbrowskiego, jako filję 
Towarzystwa Przyjaciół oświaty. Włościanie nasi 
zapamiętają długo tę zabawę, a ochotnicza straż 
tutejsza będzie mogła z tych dochodów zapro- 
wadzić ulepszenia w sikawkach i potrzebnych 
urządzeniach do walki z niebezpiecznym ży- 
wiołem. 


Ustrzyki dolne, 4. sierpnia. 

(K. N.) W ubiegłą sobotę odbył się u nas 
wieczorek ruskiego towarzystwa śpiewackiego 
»Bojan«<. Towarzystwo to przejeżdżając przez 
nasze miasto, przedewszystkiem miało na celu 
złagodzenie smutnego wspomnienia jakie pozosta- 
wiło po sobie w Lubieniu. Pobłażająca nasza 
publiczność dała wędrującym śpiewakom sutv 
zarobek, salę na koncert odstąpiła bezintereso- 
wnie p. Rutkowska... kto na ciebie kamieniem, 
ty na tego chlebem -- powiada polskie przy- 
słowie. 

Jarosław 4 sierpnia. 

Z inicjatywy naczelnego redaktora »Gazetv 
Jarosławskiej: dr. Rossbergera zawiązał się tymi 
dniami komitet złożony z kupców tutejszych. 
który ma na celu ukonstytuować towarzystwo 
dwucentowych wkładek tygodniowych ku wspie- 
raniu kształcącej się młodzieży żydowskiej w 
szkołach publicznych. -- W skład wydziału po- 
wstać mającego towarzystwa, wejść mają same 
kobisty arystokracji... żydowskiej. Ponieważ je- 
dnak pp. komitetowi zajmują się jak zawsze li 
tylko swemi interesami — cały ciężar przepro 
wadzenia tego iście trudnego dla tutejszych ku- 
pców zadania stoczył się na słabe barki niestru- 
dzonego redaktora. — Opieszałość i brak zaję- 
cia się całą sprawą ze strony komitetu — nie 
odstraszyły bynajmniej dr Rossbergera. Opraco- 
wał bowiem imieniem komit'tu statut i wysłał 
go do c. k. namiestnictwa do zatwierdzenia. — 
Ponieważ statut zawierał same tylko niejasne 
punkta, zwróciło takowy c. k. namiestniclwo do 
rąk p. Rossbergera bez rezolucji. 

Nie zapominając >co nam grozi< uważam 
za konieczne, wrócić do zwyczajnego tematu 
»cholery<. Żydkowie nasi utwierdzają każdego 
w przekonaniu, iż są Oowem źródłem z którego 
cholera bierze początek — Pominąwszy całe 
ich nieschludne i nieregularne życie, pod wpły- 
wem swych staroegipskich zwyczajów święcenia 
sabatu rybami, nie zważają na nie, gdy idzie o 


to, aby takowe tanim kosztem nabyć. — Ponie- 
waż świeżych ryb na stole nie zawsze im ich 
»fiszery< dostarczyć mogą, łatwo pojąć iż tanio 
wszelką zgniliznę żydki zakupują i z najwię- 
kszym też spokojem i zadowoleniem siebie spo- 
żywają ryby, które w rynku (miejskim) przez 
całych 8 dni owe nieznane wyziewy iście »cho- 
leryczne< tworzą. 

W obec tego gdy komisja zdrowotna ockną- 
wszy się nareszcie z długiego letargu funkcjo- 
nować pocznie — niechaj pierwsze swe pociski 
skieruje przeciw owym przez magistrat tutejszy 
uprzywilejowanym nadużyciom — które uzy- 
skawszy z czasem prawo obywatelskie na szkodę 
niewinnych obywateli na dobre się u nas roz- 
wielmożniły. (B). 


Ostatnie wiadomości, 


Dnia 5 Sierpnia. 
e 


Cholera. 


Drohobycz. (4) Wobec zbliżającej się 
cholery mie przedsięwzięto tutaj Żadnych 
środków ostrożności, Zaniedhanie pod wzglę- 
dem sanitarnym ogromne, Doniesiono o tem 
do Buska namiestnikowi, który naturalnie 
zarządził natychmiast energiczne Środki. 


Petersburg. Raport urzędowy z dnia 29 
z. m. opiewa : 

W Astrachaniu zachorowało 80, umarło 
23, wyzdrowiało 40; w gubernji zach. 171, 
um. 156. wyzdr. 58. — W Woroneżu zach. 
80, um. 8 na drodze woroneżsko-rostowskiej 
zuch. 11, um. 6. — W Wiatce zach. 4, um. 
2. wyzdr. 4; w gubernji zach. 106. umarło 
128. wyzdr. 51. — W Niżnym Nowgoro 
dzie i gubernji zach. 1358, um. 36, wyzdr. 
25. — W Orenburgu zach. 11, um. 1, cho- 
rych 16. — W Petrowce (gub. połtawskiej) 
zach. 8, um. 2. — W Samarze i gubernji 


"zuch. 246, um. 188, wyzdr 60. — W Sa 


ratowie zach, 82, umarło 42, wyzdr. 32. — 
W Carycynie i gubernji zach. 141, umarło 
96. wyzdr. 72. — W Kerczu zmarło 2. — 
W Charkowie um. 4, w powiecie umarło 
20. — W Nachiczewaniu i Rostowie nad 
Donem i gubernji zach. 886, um. 415, wy- 
zdrowiało 196. — W Baku i gukernii zach. 
806, um. 241, wyzdr. 85. — W Daygestanie 
zuch. 409, nm. 226, wyzdr. 74. — W Ku- 
tażste umarło 1. — W Poti umarłc 4. — 
W ziemi kozaków terskich zach. 842, um. 
468, wyzdr. 77. — W Erywaniu i gukeruji 
zuch. 81, um. 20, wyzdr. 12. — W Tomsku 
i gubernji zach. 10, um. 6. — W Gurjemie 
zach. 88, um. 47. — W Taszkencie zach. 
35, um. 178. — W Samarkandzie zach. 
107, um. 263, — Razem więc w jednym 
dniu umarło 2528 osób. 


Odessa. Na całem południu Rosji odby- 
wają się tłumne procesje i modlitwy po ko- 
ściołauch. aby odwrócić od Rosji epidemję. — 
Ostrożności za to nie przedsiębrano żadnych, 
u rozporządzenia sanitarne nie bywają wcale 
wykonywane. 

Orenburg. Miasto otrzymało bezprocen: 


tową pożyczkę w kwocie 30.000 rubli na 
cele walki z cholera, 


Niżny Nowgorod. Ziemstwo gubernialne | 


wyasyguewało 100.000 rubli na cele walki 
z cholera. 


Konkursy. 


Wakują posady: 


Dozorcy więżniów przy sądzie obwodowym w 
Wadomicach z placa 375 złr. i umundurowaniem. 
Podania do prezydjum sądu do 10 września r. b. 


Sekretarza przy urzedzie gminnym m Bieczu 
z płacą 400 zir. Podania do 15 b. m. do zwierzchno- 
ści gminnej. 

Kancelisty do ksiąy gruntowych przy sadzie 
oriatowym w Brzesku z płacą (20 złr. Podania 
o 6 września do sądu krajowego w Krakowie. 


Mianowania. 


Starosta Erazm Zaremba przezn czony przez 
ministra spraw wewnętrznych do Pilzna, wicesekre- 
tarz ministerjalny Roman Tchórznicki przeznaczony 
na kierownika starostwa w Gródku. 


O a CEE ZWZ a LO w m 


Sprawozdanie tygodniowe 
Izby handlowej i przemysłowej 
o cenach produktów i zboża 


we Lwowie, od 16—23 lipca 1892 r. 


(bez opłaty akcyzowej). 


Zboża: 

Pszenica 835—875. Żyto 7:10 --7:45. Ję- 
czmień browarny 6'75—7'10. Jęczmień paste- 
wny 575—625. Owies 6'50 — 6:90. Hreczka 
1050—11:00. Kukurydza zeszłoroczna 6-00 do 
625. Kukurydza nowa 550—575. Proso 
000—000. 


Zboża strączkowe: 


Groch do gotowania 8:50—900. Groch pa- 
stewny 6:60—8-25. Soezewica 0:00—000. Fa- 
sola 000—000. Bobik 600—7:50. Wyka 
500—5'50. 


Nasiona: 


Koniczyna 40:00 —4500. Tymotka 00:00 do 
0000. Anyż rosyjski 26-00—27'00. Anyż pła- 
ski 2700—2800. Kminek 18:00—19:00. 


Nasiona olejne: 


Rzepak zimowy 9'75—10'00. Rzepak le- 
tni nowy 925—975. Rzepik zimowy 0:00 do 
000. Rzepik letni 0:00—0'00. Lnianka 7:25 
do 7:50. Nasienie lniane 8'75-- 900. Nasie- 
nie konopne 000—000. 


Przyjechali do Lwowa. 


Dnia 5 sierpnia. 


Hotel Imperial. F. Graumann z Pragi. K., Oeliry- 
mowicz z Drohobycza. A. Teodorowiez z Zukowa, 
E. Lassociński z Sambora. P. Giermański z Kołomyi. 
A. Moszkowski z Warszawy, E. Szymański z Podola 
rosyjskiego. R. Szymański z Podola rosyjskiego. $. 
dr. Schatzl z Brzeżan. |. Nowak z Jarosławia. B. 
Horodyski z Wasylkowiec. W. Zeleński z Chrzanowa. 


A. Szurmicki z Klaju. W. Fremdlich z Gródka. I. 
Fras z Bursztyna. 


Hotel George. W. hr. Grocholski z Wołynia. G. 
Platz z Borysławia, O. Schnell z Firlejówki. W. Wurm 
z Wiednia, W. Gniewosz z Kosztów. F. Kunz z Slru- 
ptowa. K. Małachowski z Odessy. 


Z 


Krajowa Firmy przemysłowe. 


(W codziennym tym spisie zamieszczamy stałych 
inserentów „„Kurjera Polskiego''). 


S. A. Krzyżanowski. Księgarnia. sklad i wypoży- 
czalnia nut muzycznych. Oraz expedycja pism per- 
jodycznych. Kraków, Rynek — Linia A—B. 

„Grabownica*. Pierwsza krajowa fabryka powo- 
źnicza i rymarsko-siedlarska o ruchu parowym 
w Grabownicy kolo Sanoka. Stacja koleji Sanok. Te- 
legraf Brzozow. 

Księgarnia Spółki wydawniczej polskiej w Krako- 
wie — Rynek. pałac Spiski. 

Pierwsza krajowa fabryka giz (tutek) nieklejo- 
nych >hygienicznych« S$. Wierusz Niemojowskiego. 


| Lwów Teatralna I. 8. — Kraków Sukiennice l. 28. 


Skład oraz pracownia obuwia F. Cembronowicza 
w Krakowie ul, św. Tomasza 1. 21, filia ul. Florjań- 
ska |. 15. 

Parowa fabryka dachówek żłobionych. patentowa- 
nych w Niepołomicach, stacja Podłęże. 

Fabryka wyrobów betonowych i biuro oraz sklad 
potrzeb technicznych inżyniera M. Zieleniewskiego. 
Kraków, Grzegórzki, |. 23. 

„Prządka, pierwsze gal. Towarz. dła przemysłu 
tkackiego w Krośnie. Sklad główny w bazarze kra- 
jowym gal. akc. Tow. handlowego we Lwowie. 


Pierwszy parowy amerykański młyn do kości i 
nawozów mielonych w Klimkowce, poczta Rymanów. 


Disseldorfska fabryka musztardy, octu, synapi- 
zmów „Austria“ Jana Lebensteina. Kraków. (Zwie- 
rzyniec). 

C. k. uprz. fabryka maszyn, kotłów oraz odie- 
warnia żelaza i metalu pod firma L. Zieleniewski. 
Kraków. 

Fabryka nawozów Sztucznych E. Jędrzejowicza i 
Spółki w Białej pod Rzeszowem. 

Fabryka maszyn rolniczych i lejarnia żelaza Mi- 
chała Dornwalda w Przemyslu. 

Browar tenczynski. Reprezentacja: Kraków, ul. 
Jagiellońska, I. 5. 

Pierwsza krajowa fabryka wapna masy Schoen- 
bergów. Kraków, ul. Skawińska, l. 12. 

Fabryka wyrobów blacharskich i pokrywania 
p gi Wład. Kosydarskiego. Kraków, Rynek głó- 
wny l. 24. 

Fabryka wyrobów tokarskich Jana Bajera. Kra- 
ków, ul. Grodzka, 1. 18. 

Zakład optyczny, własnego ulepszenia maszyny 
do szycia H. Niemetza. Kraków, Sukiennice, 1. 30. 

Bazar wyrobów krajowych. Kraków, róg Wiślnej 
i św. Anny. 

Pierwsza krajowa fabryka «wyrobów ślusarsko- 
budowlanych braci Kosobudzkich. Kraków, ul. Sta- 
rowiślana, |. 31. 


Fabryka lin konopnych i drucianych, wyrobów 
powrożniczych, lin do wierceń kanadyjskich, Karola 
Wałkowińskiego. Kraków, Pędzichów, l. 17. 

Odlewarnia Żelaza i, fabryka narzędzi rolniczych 
M. Peterseima. Kraków, ui. Długa. 

Fabayka pudełek aptekarskich i zakład litografi- 
czny Jana Pacanowskiego. Kraków, Grzegórzki, l. 12. 

Pierwsza krajowa fabryka wyrobów platerowa- 
nyoh. Odlewy z nowego srebra, brązu, miedzi. Za- 
stawy stołowe. Jakubowski i Jarra. Kraków, Rynek 
giówny, 1. 26, Lwów, Rynek główny, 1. 30 

Fabryka narzędzi chirurgicznych, ortopedycznych 
i bandaży. instrumenta optyczne, fizyczne, matema- 
tyczne. Alfred Biasion. Kraków, Rynek główny, l. 14. 

Krajowy zakład szklarski. Z. Zajdzikowski. Kra- 
ków, ul. św. Jana, l. 17. 

Fabryka powozów, wózków, sani, wozów ciężaro- 
wych, wyrobów rymarsko siodlarskich pod firmą Gra- 
bownica w Grabownicy koło Sanoka. Stacja kole- 
jowa: Sanok. Telegramy: Brzozów. 

Pierwsza fabryka rekaw.czek i bandaży rupturo- 
wych. M. Antoni Mirkiewicz. Kraków, Grodzka, |. 31. 

Zakład lapicersko dexoracyjny. Wystawa i skład 
mebli. Leon Wieczorkowski. Kraków, ul. Florjańska, 
1 28. 

Pierwsza i jedyna fabrvka parowa obuwia Broni- 
sława Dobrzańskiego. Kraków. Rynek główny, l. 22. 

Pierwsza krajowa fabryka drożdży prasowanych 
Józefa Czesaka. Półwsie zwierzynieckie pod Krakowem. 

Zakład artystyczno-rzeżbiarski i kamieniarski Ja- 
ną Tombińskiego. Kraków, Dolne młyny, przecznica. 

Drukarnia i Stereotypia Wł. L. Anczyca i Spółki, 
Krakow, Kanonicza, l. 9. 

Meble stylowe, wyroby tapicerskie Ludwika Cho- 
miaka i Władysława buvala. Kraków, Wiślna 1. 8. 

Księgarnia nakładowa i sklad nut Gebethnera i 
Spółki. Kraków, Rynek główny. 

Krajowa fabryka sukna w Kętach Jana Kopciń- 
skiego jun. 

Maszyny do szycia. Józef Iwanicki. Lwów, hotel 
Zorża. Kraków. Rynek, 1. 25 

Przedsiębiorstwo robót, asfaltowych i betonowych 
Zygmunta Wasilkowskiego Kraków, Wolska l. 18. 

Parowa fabryka cegieł i wszelkich wyrobów gli- 
nianych braci Wonhlfeldów w Łagiewnikach. Stacja 
Podgórz. 

Nieustająca wystawa związku stolarzy krakow- 
skich. Wyroby stolarskie, tapicerskie, tokarskie. Ul. 
Florjańska, 1. 57. 

Fabryka rękawiczek i krawatek. przybory po- 
dróżne. Bracia Bilewscy. Kraków, Rynek główny. 

Krajowe kamgarny, sukna I korty. Fr. Cuzydło, 
Kraków. Sukiennice. 

Piece kaflowe, dachówki żłobione, cegły fasadowe, 
ogniotrwałe, zwykłe i dreny. Fabryki Maurycego Ba- 
rucha w Podgórzu. 

Towarzystwo powrożnicze w Radymnie. 


Specjalista chorób skórnych i wenerycznych 


Dr. Kanma Podlęnszi 


po odbyciu specjalnych studjów na klinikach 
prof. Fournier, Besniere w Paryzu, Lassara 
w Berlinie, Kosposiego we Wiedniu 
mieszka przy ul. Sobieskiego 1. 10 
(dom przechodni z ulicy Wałowej 1. 9). 
Ordynuje od godziny 11-tej do 12-tej przed po- 


łudniem i od 3-ciej do 5-tej po południu. 
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KURJER POLSKI. 


Wiadomości giełdowe. 


A 


Lwów, dnia 4. sierpnia 1892. — (Z Izby handlowej i przemysłowej). 


I. Akcje za sztukę. 


płacą Żadaja 
Kolei galicyjskiej Karola Ludwika po 200 złr. mon. konw. - « 213— 216— 
Kolei luwow - Czerniowce - Jassy po 200 złr. a. w. w prze =- 24%— 245— 
Banku hypotecznego galicyjskiego po 200 złr. a. w. - 3246— 330 — 
Bankn kredytowego galicyjskiego po 200 złr. a. w. © —— 812— 
II. Listy zastawne za 100 zir. 
(5% w.a. wylosow. w 40 latach 101— 101-70 
Banku Lypotecznego galicyjskiego J i »  Wylosow. z 10% premią 10750 10820 
l4 41% w. a, wylosow. w 20, latach 9825 9895 
Banku krajowego 4'jj w. a. wylosowalne w 51 latach » 98:50 9920 
4% (I aan . ij a ; sg 97 40 
ca I] A. T ar wylosowal. w 1 2 atach 510 95-80 
Towarzystwa kredytow, galic, ziemsE, | 41, % wylosowalne w 52 latach 9y'40 10010 
4% wylosowalne w 56 latach 9470 9540 
III. Listy dłużne za 100 ztr. 
Galicyjski Zakład kredytowy w likwidacji (dawne 5%) 211% w. a. 522—  55— 
Ogólnego rolniczo-kredytowego Zakładu dla Galicyi i R w LE 
kwidaeji 6% w. a. wylosowalne w 15 latach  - Siaa + — 
IV. Obligi za 100 złr. 
Tndemnizacyjne galicyjskie 5% monety konwencyjnej . 10460 10530 
Galicyjskiego funduszu propinacyjnego 4% w. a. - » 94— 9470 
Bukowińskiego funduszu propinacyjnego 5% w. a. 101*— 10170 
Komunalnego Banku krajowego 5% w. a. (II. emisji) - 101— 10170 
( 6% waluty austryjackiej 104-50 —— 
Pożyczki krajowej ) 41% 5 s 9760 98:30 
4% . 91:40 9210 
Kumunalnego Banku kr: ajowego 5% w. a, i Em. . w ME 
vV. L o s y. 
Miasta Krakowa 2275 2475 | Miasta Stanisławowa - 2950 3250 
WI. Monety. 
płaca Żadaja płaca żądaja 
Dukat cesarski 564 574 | Rubel ros,jski srebrny :« 1:22 132 
Napoleond'or - 945 955 4 » papierowy + 1419  t2l 
Pół imperjał - 960 —— | 100 marek niemieckich - - 5830 5899 | 


Od Wydawnictwa. 


KURJER POLSKI 


wychodzi od d. 28. czerwca jako codzienne pismo polityczne 
we Lwowie i w Krakowie w objętości trzech kart tekstu, 
z których część drukowaną będzie we Lwowie, część zaś 
w Krakowie, a obie części doręczane będą razem wszystkim 
prenumeratorom miejscowym i zamiejscowy. Dla czytelników 
i dla inserentów zmiana ta jest nader doniosłą, gdyż pismo 
zawierać będzie dokładne wiadomości z całego kraju, a wszyst- 
kie ogłoszenia równocześnie w całym kraju będą rozpowszech- 
nione. Jest to pierwsze tego rodzaju przedsięwzięcie, gdyż 
żadne z pism europejskich nie wychodziło dotąd równocześnie 
w dwóch miastach. 


Prenumerata wynosi: 


We Lwowie i w Krakowie: | =Na prowincji 7:8526: 


rocznie 16 złr. — ct. | rocznie 20 złr. — et. 
półrocznie . . 8 „ — ,„ | półrocznie IW == 
kwartalnie . . 4 „ -—— „ | kwartalnie . . 5 „ —, 
miesięcznie. iw „= 4 į miesięcznie rivai Te atan 

m6 Za odnoszenie do domu w krakowie 15 ct., 
we Lwowie 25 ct. — Numer pojedyńczy we Lwowie 


i w krakowie 6 ct, na prowincji 10 ct. 
Wszyscy nowi abonenci otrzymają bezpłatnie: 
pierwsze dwa tomy drukowanej obecnie w „Kurjerze Pol- 
skiin* powieści 


Zygmunta Kaczkowskiego p. t.: »ZAKLIKA«. 


MF Ci z nowych abonentów, którzy złożą prenumeratę 
przynajmniej ćwierćroczną, otrzymają jako premję bez- 
płatną bardzo zajmujące dziełko A. Rybowskiego pod ty- 
tutem: „Kaśnie ludu polskiego“, pięknie ilustrowane przez 
J. Kruszewskiego. 

ME" Prenumeratorowie ci otrzymają też bezpłatnie 
jako premję noworoczną wspaniałe album z portretami 
wszystkich członków koła polskiego i austrjackiej lzby 
Panów, z rysunkami artysty malarza Tadeusza Rybkow- 
skiego. Na rekomendowaną przesyłkę tej premji należy 
dołączyć 20 ct. 

MEB Nowi półroczni i roczni abonenci otrzymają także 
bezpłatnie jednoioimowa powieść Piotra Jaxy bBykowskiego 
p. t. „Maleparta*. 

Prenumeratę płacić najlepiej przekazem pocztowym 
do Administracji Kurjera Polskiego 
we Lwowie ulica kopermka liczba 5, 

w Krakowie ulica Florjańska liczba 28, 
stósownie do tego, gdzie komu bliżej i zkąd życzy sobie otrzy- 

imywać nasze pismo. 


Geny ogłoszeń: 

a) Ogłoszenia drobne: Jedno słowo zwyczajnem pi- 
smem 2 cnt, tłustem pismem 5 cnt. Minimum ceny drobnych 
ogłoszeń 25 cnt. 

b) Załączniki: 2 ct. od jednej sztuki. 

c) Nadesłane, nekrologi, reklamy w nadesłanem: 
20 ct. od wiersza petitowego. 

d) Ogłoszenia roczne: Za sto wierszy petitowych 
w jednej szpalcie codziennie: rocznie 300 złr., 4. razy w ty- 
godniu 250 złr, 3 razy w tygodniu 200 złr., 2 razy w tygo- 
dniu 150 złr., 1 raz w tygodniu 100 złr. Krajowe firmy prze- 
mysłowe Ad zamawiające stały inserat pomieszczane 
będa nadto w codziennym spisie kronikarskim. 

e) Awyczajne ogłoszenia: Za jeden wiersz pecitowy 
1 raz 10 ct, za następne 5 ct. Przy znaczniejszych zamówie- 
niach odpowiedni rabat. 


Browar Tenczyński, Bziewońskii Gigiel 


założony w roku 1857, 
poleca wyśmienite gatunki swych piw. 


i ca 

cE Piwo Bawar „A 
EE Piwo Marcowe sg 
ŻĘ Piwo Leżak SĘ 
B.| Porter Krajowy [F° 


DEF  Wyborna jakość. Wysoka zdrowotność. "ŒB 


Ceny nizkie. 


Piwa nasze nie ustępują tak pod względem czystości wyrobu, jakoteż wybornego smaku 
najpierwszym markom zagranicznym. ysyłka na prowincję szybko i dokładnie. 
Odstawa w Krakowie bezpłatnie do domu. 


Reprezentacja Browaru 
w Krakowie, przy ulicy Jagiellońskiej |. 5, obok teatru. 


Ah Ah sh 0h. 


p” nowo powstać mającej ulicy, 


Rodzicielską opiekę 


znajdzie u mnie 3 lub 4 panów 
uczniów tutejszych szkoł niższych 
lub wyższych. — Wikt zdrowy, po- 
kój osobny z obsługą, oraz pranie 
bielizny. Bliższej wiadomości 
udzieli p. A. Grzesikiewicz w Ma- 
gistracie bióro IV. w godzinach od 
9. rano do 3. po południu. 


łączącej Łyczakowską z Pijar- 

ską, między numerem 64 a 70, 

są pareele pod budowę z wolnej 

ręki ma sprzedaż. 3—10 

Bliższej wiadomości udzieli wła- 
ściciel pod l. 64 Łyczaków. 


KOGA SAS SACZ 
zj AOR a władał 


M. BEYER :SPOŁKA. 


Zakład do wyrobu wypraw Ślubnych. 
Wielki skład 


płócien i stołowej bielizny, 
gotowej bielizny dla pań, mężczyzn i dzieci, 


is 


pończoch, szkarpetek i innych artykułów. 


Lwów, ul. Karola Ludwika Nr. 1. 


a a a e E E WW S SS eS 


Madoa AAAS A 
Pae PS e e e e ZZA 


Na porę kuracyjną 1892 


poleca rzeczywiście dobrą 


Herbate rosyjska 


Izydor Wohl, 


właściciel jedynego wyłącznego han- 
dłu herbaty, 22 lat istniejącego 
we Lwowie, 3—16 
przy ulicy Sykstuskiej l. 6. 


Nowo założony magazyn 
wyrobów żelaznych, 
metalowych i nożowniczych 
pod firmą 


Piotr Chrząstowski 


we Lwowie, 
plac Kapitulny I. 1 (naprzeciw katedry) 
poleca po cenach możliwie niskich: 
Kompletne wyprawy kuchenne — Wszelkie 
wyroby nożowuicze (angielskie, krajowe i 
niemieckie) — Samowaiy rosyjskie (mosię- 
Żue, tombukowe i niklowej — Wyroby 
z alpaki 1 chińskiego srebra — Artykuły 
dla gospodarstw wiejskich — Młodki świą- 
tuiukie, wertheimowskie i uowe paliento- 


Potaniała herbata Popowa! 


wane „bezpieczeństwa” — Wagi i miary 
metryczne — Narzędzia i ma terjały dla ] mo 36 Aai 
rzemiosł — Artykuły drobiazgowe dla ze złr. 2:40 3:00 3:15 


na złr. 216 — 270 — 340 
Łaskawe zlecenia uskuteczniają się 
odwrotna poczta. — Opakowanie franco. 


włościan — Okucia do budowli — tudzież 
Krzyże i pomniki. 4—6 
Cenniki szczegótowe do dyspozycj . 


Największy handel 


MASZYN 4- SZYCIA 


nietylko w kraju, ale i w oałej Austrji, 
13 wybór z l2-tu fabryk, 
ręczne Singera po 28, 36, 40, 48 złr., nożne Singera po 30, 42, 
50, 65 złr., ratami po 4 złr. mięsięcznie, gotówka 10°/ taniej 


Józef Iwanicki, 


Lurów, Hotel Żorża — raków, Rynek 1. 25. 


Rzadca dóbr 


wieku lat 38, bezżenny, z długoletnią 
praktyką gospodarczą w większych ma- 
jątkach, szuka natychmiastowej posady. — 
Bliższej wiadomości udzieli Administracja 
Kurjera Polskiego we Lwowie. 2—5 
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av z e mag azy nie 


P k k Kozy zaraz umie- 
ra ty all szczenie w składzie 
papieru F. Niżałowskiego. — Lwów, 

(Hotel Żorża). g=3 
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W KRAKOWIE, przy ulicy Wiślnej Nr. 3. 


Wielki wybór mebli, 


z własnych pracowni dostarczony, 


LUDWIKA GHOMIAKA i WŁADYSŁAWA DUVALA 8 


tapicera. stolarza. 


Zaletą wyrobów tapicerskich przede- || Wyroby stolarskie pizodować mogą 
wszystkiem jest w najlepszym gatunku jako pewne z suchego i zdrowego 
materjał użyty i z elegancją gustowne || materjału zrobione, jako gusto..ne i 
odrobienie. stylowo ujęte. 
—m= Ceny bardzo nizkie. 5= 


Najświeższe Żurnale lub własne rysunki przedkładumy. Za sumienne wyko- 
nanie ręczymy. Polecamy antyki na składzie i przyjmujemy takowe w koiuis. 


Ludwik Chomiak, Władysław Duval, 
Tapicer. Stolarz. 
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PRS Pip k a 


we Lwowie, ul. FELalicka 1. S 
polecają w wielkim wyborze 
po cenach najniższych: 


Nowości do wszelkich robót damskich, 


hafty zaczęte i wykończone, drobiazgi damskie, perfumy i my- 
dełka, szczotki, grzebienie, szczoteczki do zębów, parasolki, 
deszczochrony, kalosze rosyjskie, portmonetki, pugilaresy 
i wiele innych artykułów. 
DF Zlecenia z prowincji wysełamy natychmiast. "TĘ 
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IN dzienników w kraju 


i za granicą — przyjmuje i ekspedjuje 
DaF- po cenach najniższych TEG 


Centralne Bióre Ogleszeń 


Lwów, ulica Kopernika 11. 


Wystawa nieustająca 
Wyrobów stolarskich, tapicerskich i tokarskich 
Związku Stolatzy krakowskich 


przy ulicy Florjańskiej l. 57 (w pobliżu bramy) 
poleca 
Wielki wybór mebli własnego wyrobu do salonów, pokoi sy- 
pialnych i jadalnych, buduarów, gabinetów, bibliotak i t. d. 


Podejmujemy się wszelkich urządzeń apartamentów, od najwykwintniejszych do 
zupełnie skromnych umeblowań, również przyjmuje się wszelkie zamówienia i reparacje 
na roboty stolarskie, tapieerskie i tokarskie. 

Pokrycia meblowe z fabryk krajowych i zagranicznych. — Wielki wybór mebli 
bambusowych z pierwszej krajowej fabryki w Wiśuiezu wyłącznie tylko u nas na 
składzie. — Wszelkie wyroby mebli giętych wyplatanych, również fabrykacji tutejszej. 

Przez powiększenie obecnej wystawy, składającej się z parteru i pierwszego 
piętra, mamy duży wybór mebli i umeblowań zupełnie wykończonych, tak że wszelkie 
zamówione rzeczy na czas oznaczony dostarczone być mogą. 


Za dokładne wykonanie udziela się gwarancję. 

Ceny nader przystępne. 

Ciesząc się już dotąd licznemi uznaniami ze strony Szanownej Publiczności, 
polecamy się i mamy nadzieję, iż i nadal P. T. Publiczność poprze nasze usiłowania. 


Zarząd. 


DEF Bardzo ważne "TĘ 


na sezon wiosenny i letni. 


Wielki skład sukna, kortów i kamgarnów 


zagranicznych i krajowych 


OO OO 


w nowo otwartym magazynie 


Franciszka Cużydło 


w Krakowie, Sukiennice 27, 
(od strony ratusza). 


SE5 Ceny fabryczne. "TĘ 


Na obecny sezon. 
«oz0s £usoqo WN 
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KIOTA TTT 
Kres wszelkiej niefachowej konkurencji! 


POŚCIEL 


własnego wyrobu. 


Kołdr 


szyte 


na bawełnie i owczej wełnie 
po złr. 450. 5, 6, 8, 10 i wyżej. 


Matofacs włosienne 


i z morskiej rośliny 
po złr. 8, 9, 14, 16, 20 w każdej cenie do 30 złr. 


Gotowe prześcieradła, poszewki i poduszki, 
wkładki sprężynowe, siatki druciane do 
10 łóżek i sienniki 


w największym wyborze poleca 


jedyny we Lwowie specjalny skład i pracownia 
PSZEBDĘELE 


Józef Schuster 


Lwów, ulica Kopernika l. 7. 


Przerabianie i pokrycie starych kołder 
i materaców przyjmuje się, - 
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Przejście Marsa. 


W d. 6-tym b. m. nastąpi przejście planety 
Marsa przez punkt najbliższy ziemi. 

Zjawisko to wydarza się rzadko, z tego też 
Powodn uczeni wszystkich krajów cywilizowa- 
Rych, korzystając z tej sposobności, czynią przy- 
Sotowania do obserwacji tej c'ekawej planety. 

Ostatni raz przejście obserwowane było w 
f. 1877 i powtórzy się dopiero w r. 1908 ym. 

l6»miernie bliska odległość od ziemi, w ja- 

lej znajdzie się ta planeta w d. 6 tym bm, 

Wynosi zaledwie 7'/, miliona mil. Porówny- 
wując tę odległość z odległością innych ciał 
niebieskich, 7 wyjątkiem księżyca, przyznać 
Należy, że jest ona bardzo małą. Prawda, We- 
dna może zbliżyć się do nas na jeszcze mniej- 
Szą przestrzeń, lecz cóż z tego, kiedy ukryta 
Jo wtedy w promieniach słońca i tem samem 
niedostępna dla naszego oka. Obecnie Mars 
znajduje się w połndniowo wschodniej części 
nieba, w konsielucji Koziorożca i świeci wie- 
tzorami światłem czerwonawem. 

Oczekiwane zbłiżenie się Marsa ma dla astro- 
omów znaczenie podwójne Przedewszystkiem 
Zamierzają oni skorzystać z niego dla dokła- 

jszego wymierzenia paralaksy, (tj. kąta 
W środku gwiazdy, utworzonego przez dwie 
, jedną pomyślaną do środka ziemi, a dru 
E$ do oka patrzącego). Zadaniem tem zajmą 

, ua propozycję obserwatorjum waszyngtoń 
Skiego, wszystkie większe i mniejsze obserwa- 

ja, przyczem zwrócona będzie uwaga na 
Odległość Marsa w chwili przejścia od dobrze 
Znanych gwiazd nieruchomych. Za pomocą tego 
lmego systemu Niemcy podczas ostatniego 
Przejscia Wenery oznaczyli dość ściśle para- 

Bę słońca. Rezultatem tych nowych pomia- 

były tak znaczne poprawki w całej astro- 
Romii sferycznej, że byłoby rzeczą bardzo po- 
ang i potrzebną sprawdzenie tych rezulta- 

w za pomocą obserwacji nowych. Obserwacje 
Pozpoczęte zostały już w czerwcu i przeciągna 
się do września. 

Powtóre, przejście Mars. ma ogromne zna- 
Częnie dla obserwacji jego powierzchni, przed- 
ttąwiającej się nam tak zagadkowo. Szczegól- 
Niej ciekawemi będą badania jego lodów bie- 
Kunowych. Astronomowie odkryli je jnż da- 
Wno, ale nie wiedzieli, że lody te ze zbliże- 
Niem się pory letniej ua Marsie topnieją i pod 
Zimę powiększają się znown. Obserwujący za 
Pomocą dcbrego teleskopu będzie mógł widzieć 
Na niższej części planety lody bieguna połu- 
dniowego i spostrzeże we wrześniu, że lód ten 
Powoli topnieje, w tym bowiem ezasie na po- 
łudniu Marsa następuje wiosna. Znacznie mniej 
spostrzega się mas lodowych na północnej pół- 
kulı Marsa, chociaż równie jest ona dostępną 
dla obserwacji jak i południowa. 

Ze wszystkich innych zjawisk na powierz- 
obni Marsa, obserwator, zaopatrzony w tele- 
skop miary średniej, może rozróżnić tylko 
wydatniejsze, zwłaszcza ciemne plamy pod 
zwrotnikami, wyobrażające morza planety, któ- 
re obserwowane przez teleskop większy, przed- 
stawiają się w kształcie szarych, zielonych 
lub błękitnawych wypukłości. Otaczające mo- 
rza ziemie wydają się cświetlona barwą czer- 
Wonawą. Niepodobna nie wspomnieó nadto o 
słynnych kanałach, odkrytych przez Schiapa- 
rellego. Kanały te pokrywają lądy planety 
z uderzającą prawidłowościową pod względem 
kierunku i często ciągną się równolegle na 
powierzchni kilku tysięcy mil Zbadanie I wy- 
jaśnienie tych kanałów będzie jednem z za- 
dań i obserwatcrów podczas oczekiwanego 
przejścia Marsa. Mają oni rozstrzygnąć kwe- 
stję, czy stanowią one rezerwoary, odpowiada 
jące meteorolegicznym warunkom planety, t.j. 
czy napełniane są wodą perjodycznie, czy 
przeciwnie. Można je będzie badać tylko 
przez bardzo dobre teleskopy, ponieważ sze- 
rokcść ich wynosi po większej części około 
20-tn mil geogr. i tylko w jednem miejscu 
zwiększa się ona do 40-tu mil. Ale ponie 
waż Mars obraca się okolo awej osi w prze- 
ciągn 24ch godzin 37 m., to ów najszerszy 
kanał nie zawsze może być widzialny. Naj- 
odpowiedniejszy czas do obserwacji jego rcz 
poeznie się w dwa tygodnie po przejścin pla- 
nety i wtedy w półtorej godziny po zacho- 
dzie słońca kasal znajdować się będzie w śrcd 
kn tarczy Marsa t. j., że przedstawi się ob- 
serwatcrowi w całej swej szerokości. Rozumie 
się, należy pamiętać, że z powodu różnicy o- 
brotn planety i ziemi ma około ich osi, naj- 
dogodniejsza chwila obserwacji opóźnia się 
z dniem każdym o 37 minnt. 

Obserwacje kanałów mogą być dokonywane 
do końca sierpnia. 


Kronika krakowska. 


Kalendarzyk zabaw i zebrań publicznych, 


Sobota 6 sierpuia. 

O godzinie 4 po połndniu koncert mnzyki 
wojskowej w parku Krakowskim. 

O godzinie 4 pa połndnin koncert muzyki 
wojskowej w ogrodzie Strzeleckim. 

O godzinie w pół do 8 wieczorem przedsta- 
wienie operetki lwowskiej w miejscowym tea 
trze: „Biedny Jonatan“ Milldckera. 

Niedziela 7 sierpnia. 

Od godziny 11 do 3 po południu bezpłatne 
zwiedzanie pamiątek i obrazów w Mnzenm na- 
rodówem w Sukiennicach. 

O godzinie 4.tej po południn wiclki festyn 
w parko dra Jordana na rzecz „Harmonii*, 

U godzinie 4 po południu koncert mnzyk' 
wojskowej w parkn Krakowskim. 

O godzinie 4 po pełndniu koncert w ogro 
dzie Strzeleckim. 

O godzinie w pół do 8 wieczorem przed 
stawienie operetki lwowskiej w miejscowym 
teatrze: „Ptasznik z Tyrolu“ operetka Zel 
lera. 


n 


Nabożeństwa. W kościele PP. Dominika- 
nek na Gródku, w piątek, w trzecim dniu 


nabożeństwa ku czci Najświę.szej Panny Marji 
Śnieżnej, samę celebrował O. Piotr, podprzeor 
00 Dominikanów, w asyście kleru tegoż Za- 
konu: z kazalnicy przemawiał O. Tomasz, Do- 
minikanin. W czasie sumy chór zakonnie od- 
śpiewał pieśni religijne. O godz. 5 po połu- 
dniu konkluzję odprawił O. Piotr, słowo Boże 
głosił O. Benedykt. Liczna publiczność pabo 
żna zgromadzała się podezas trzydniowego 
nabożeństwa. 

W niedzielę w kościele 00. Dominikanów 
odprawionem będzie nabożeństwo odpnstowe 
ku czci świętego Dominika, podczas którego 
chór św. Jacka ped kierunkiem O. Sadoka, 
wykona odpowiednie pieśni choralne. 

J. E książę Sanguszko, marszałek krajo- 
wy, w piątek rano odjechał ztąd do Wiednia. 

J E. jenerał Krieghammer, komendant 
korpusu, w czwartek po południu powrócił 
z Tarnowa. 

+ Zmarli. Antonina z Mieroszewskich No- 
wosielska, przeżywszy lat 75, zmarła w dniu 


4 sierpnia w Krakowie. 


Na kopcu Kościuszki u stróża, złożona 


została księga pamiątkowa, w której zapisy- 


wać mogą swe nazwiska osoby zwiedzające 
pomnik bohatera z pod Racławic. 
„Bojan* w Zakopanem. Nowa Reforma 


unosi się w n.178 nad programem lwowskiego 
Towarzystwa śpiewackiego „Bojan“, które u- 
rządzając w miejscach kąpielowych koncerta, 
śpiewać ma między innemi polskie pieśni. Pro 
gram tego koncertu leży przed nami i żału- 
jemy mocno, że nie możemy zgodzić się z za 


patrywaniami redakcji Nowej Reformy, która 
mogła nie przejrzeć programu. Jeżeli bowiem 
cieszyć się należy, że ruskie Towarzystwo 
śpiewać będzie po jednym utworze Żeleńskie- 
go, Moniuszki i Galla, to z drugiej strony nie 
ma w tem nic nadzwyczajnego, gdyż nawet 
zagreniczne towarzystwa śpiewackie nieraz 
wykonywały te utwory. Natomiast nie zachwy- 
ci to zapewne gości zakopańskich, gdy w 8ze- 
rega hymnów słowiańskich obok pieśni „Z dy- 
mem pożarów* usłyszą: „W niz pa Matuszkie, 
pa Wołgu*. Hymnem polskim jest bowiem 
marsz Dąbrowskiego „Jeszcze Polska nie zgi- 
nęła* — a jeżeli ruskie Towarzystwo nie 
chciało już śpiewać tej pieśni, to przynaj- 
mniej pamiętać powinno, że gdy za odśpie- 
wanie tej pieśni w Warszawie karzą Sybirem, 
nietaktem jest i naruszeniem naszych narodo- 
wych uczuć, jeżeli nam w zamian zabrzmi w 
w uszach hymn rosyjski. Pozostawiamy Boja- 
nowi ocenę, czy „Matuszka”* Rosja była i jest 
matuszką dla Ukrainy — ale jeśli Bojan śpie- 
wać będzie: „Szcze ne wmerła Ukraina!“ to 
echo Tatr naszych odpowie śpiewakom, że 
Ukraina nie umarła tylko dlatego, że w Pol 
ste dawnej nie stanowiono nigdy praw, któ 
reby zmierzały do zagłady rusińskiej mowy 
i wiary lub do wyparcia rusińskiej ludności 
z jej ojczystych siedzib. 

Wielki festyn w parku dra Jordana na rzecz 
naszej „Harmonii* zapowiada się imponującz. 
Program rzeczywiście bogaty, połączony z wie- 
loma niespodziankami dla publiczuości — przy 
czynia się zapewne niemało do tego, że sprzedaż 
bilstów odbywa się raźno. Nie przesadzimy 
cbyba, jeśli powiemy, że cały Kraków pospie- 
szy w niedzielę nadchodzącą o 4 popołuduiu 
na Błonia do parku dra Jordana, p spieszy, by 
potwierdzić zdanie utrzymujących, że Kraków 
bez własnej orkiestry obejść się nie może, a 
więc wspierać ją i przyczyniać się do jej 
podtrzymania należy. 

Czesi przybywają w niedzielę do Krakowa 
w charakterze zupełnie prywatnym. 

Na intencję świeżo założonego bazaru spółki 
wyrobów ślnsarakich, nożowniczych, pilnikar 
skich i rusznikarskich w Krakowie, odprawi 
się nabożeństwo w sobotę dnia 6-go sierpnia 
o godzinie 10 rano w kościele św. Anny. 

Komisja sanitarna odbyła we czwartek o 
godzinie 6 po południu posiedzenie, na któ 
rem sprawdziła wykonane ucbwał zapadłych 
na poprzedniem posiedzeniu, a zarazem po- 
wzięła uchwałę co do niektórych miejscowości 
w Krakowie, celem doprowadzenia do porząd- 
ku, a mianowicie postanowiono: nsunąć kału- 
żę około bastjonn V, — osuszyć bagna poza 
Wenecją, — usnnąć ściek wody poza rogatką 
Krowoderską — a zarazem- zamówić dostate- 
czną ilość kwasu karbołowego na wypadek 
potrzeby. — Przyczem fizyk miejski dr. Bu 
szek, wykazał nader zadawalniający stan 
zdrowia. 

Z teatru. Dziś w teatrze po; raz ostatni 
w tym sezonie „Biedny Jonatan“ Millóckera, 
jutro również po raz ostatni „Ptasznik z Ty- 
relu* Zellera. We wtorek dnia 9 b. m. usły- 
szymy od wieln lat niegraną prześliczną ope- 
jetkę Offenbacha „Opowieści Hoffmana“. We 
środę zaś, na benefis primaballeriny panny Se- 
regni, atlsz zapowiada „Wielkiego Mogoła* 
Audran'a. 

Wypadek. Janowi Kacur, robotnikowi, za 
jętemu przełamywaniem szyn żelaznych, szyna 
spad*jąc wypadkowo, złamała kość strzałkową 
i goleniową. Pogotowie ratunkowe opatrzyw- 
szy rannego, odwiozło go do szpitala. 

Wczas rano, Piotr Klimasa, czeladnik pie- 
karski z ulicy Dietla i Wincenty Budzłaszka, 
podpi*szy sobie w żydowskim szynku nafrze 
ciw kościoła św. Idziego, za awanturę i bitkę, 
w której maltretowali niewinnie wyrobnika 
z wózkiem, za sprawą stróżów bezpieczeństwa 
dostali bezpłatne mieszkanie pod telegrafem. 

Żydowscy spekułanci zarzuc:ją kraj nasz 
wiedeńską tandet", uniemożliwiając w ten spo- 
sób egzystencję kraweom chrześcijańskim. >V 
Krakowie również istnieje kilka magazynów 
tandety, która na pozór przedstawia s'ą przy- 
zwoicie ale w nżycin rozpada się w kilka ty- 
godni. 


Rocznice. 


Dnia 6 sierpnia 1792 roku wręczyło woj: 
sko polskie adres dziękczynny księciu Józefo- 
wi Poniatowakiemnu. 


Kalendarz. Dziś: Przemienienie Pańskie; 
jntro: św. Kajetana wyznawcy. 


KURJER POLSKI. 
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Ostatnia poczta. 


Wiener Zeitung ogłasza mianowanie br. 
Kuenburga tajnym radeą. 

Dnia 3 b. m uzyskał hr. Revertera audjen- 
cję u Ojca św. Osservatore Romana nawią- 
zuje do powyższego faktu ostrą polemikę 
przeciw prasie liberalnej, palcem  piętnując 
„liberalne insynuacje*, nazywając wierutuą 
bajką pogłoskę, szerzoną nawet przez Frem- 
denblatt, © pogorszenin się stosunków dyplo- 
matycznych pomiędzy rządem austro-węgier- 
skim a Kurją rzymską. Dla Neue freie Presse 
3ą Oczywiście oświadczenia Osservatore zu- 
chwalstwem. Pisma wiedeńskie przypisują n- 
snnięcie Schlózera intrygom kardynała Ram- 
polli. Kardynał Rampolla, zepsuty powodze 
niem, zapragnął pozbyć się z Rzymn także 
hr. Revertery, co mu się wszakże jakoby nie 
udalo, wobec stanowczości kól dyplomaty- 


cznych wiedeńskich, które nie dały się u- 
giąć. : 


Młodoczeski posel do Rady państwa Toma 


otrzymał 4 b. m. pismo od dyrekcji policji 
z zawiadomieniem, iż stowarzyszenie „Slad- 
kowsky* zostalo rozwiązane. Toma był pre- 
zesem stowarzyszenia. 
stęp:twem dwóch burzliwych zgromadzeń po- 


Rozwiązanie jest na- 


litycznych, które odbył w ostatnich czasach 
„Sladzowsky*. Na jednem z nich zdawał 


Bprawę jeden z uczestników wycieczki do 
Nancy. Inne poświęcone bylo zaprotestowa= 
niu przeciwko krokom, podjętym przez senat 
akademicki praskiej czeskiej wszechnicy, ma- 
jącym na celu poskromienie socjalistycznej 


agitacji, maskującej 
słowianofilst wa. 


się farbą postępowego 


Z w n 
TELEGRAMY. 


Dnia 5 sierpnia. 


D 


Wiedeń. Urzędnik pewnego Towarzystwa 
ubezpieczeń Hiller rzucił się z trzeciego pię- 
tra na brnk i zabił się na miejsen 

Praga. Hlas Naroda zamieszcza bardzo 
Polakom przychylny artykni. 

Belgrad. Aresztowano tn ubranegu po cy- 
wilnemu oficera austro węgierskiego z powo- 
du, że oglądał karabin stojącego na poste- 
runku żołnierza. 

Cetynia. Odkryto tu spisek, wymierzony 
przeciw księciu Nikicie. 

Londyn. Gladstone utworzy tymczasowy 
gabinet. 

Bruksela. Zgorzala tu fabryka, Szkodę 
obliczono na 6 milionów franków. 


Dnia 6 sierpnia. 


Mianowania. 


Wiedeń. Cesarz zamianował dra J ózefa 
Milewskiego zwyczajnym profesorem e- 
konomii politycznej Uniwersytetu Jagielloń 
skiego, zaś Alojzemu Lityńskiemu 
badał charakter ewindencyjnego Inspektora. 


Trzęsienie ziemi. 


San Cristobal (w Meksykn). Straszne i 
gwaltowne, jak huragan, trzęsienie ziemi na- 
wiedzilo m'asto. Zburzone, leżą w gruzach ko 
ścioly, gmachy prywatne, fabryki. Bardzo 
wieln mieszkańców zabitych, Zniszczenie 
wogóle okropne. 


Cholera. 


Czerniowce Certyfikaty ua podróż do Ro. 
sji nikomu nie bywają wydawane. 

Berno morawskie. W Trebiczn zmarły dwie 
osoby na cholerynę. 

Wiedeń. Fremdenblatt omawia doviosłość 
rządowego okólnika traktnjącego o cholerze, 
podnosi zasługi galicyjskich władz admini- 
stracyjnych oraz namiestnika za czuwanie nad 
sprężystem wykonywaniem dotyczących prze 
pisów dla dobra całej monarchii  Jedu icze- 
Śnie określa doniosłe zadanie prasy w tym 
kierunku. 

Tours. Dementują pojawienie się tutaj 
cholery. 


Stan giełdy i ceny targowe: 


Wiedeń. Pszenica 7:92 do 8-32, żyto 6 83 
do 7:08, knkurydza 5:14 do 548, owies 5 85 
do 612, rzepak 11:30 do 11:85, spirytus 
17 00. 

Budapeszt Pszenica 7°72 do 8:09, owies 
5 42, kukurydza 4:72 do 5'20, rzepak 10 75, 
spirytus 17 50. 

Tryjest. Kawa drożeje: santos 81:00 do 
98:00: pieprz 35:00 za sto kilo. 

Wiedeń. Jaja za reńskiego 43; wolowina 
40—95, cielęc na 40 —60, wieprzowina 54— 
74 centów za kilo. Popyt ożywiony. 

Kredyty węgierskie 316, akcje Laenderban 
ki 22175, akcje kolei państwowej 30650, 
Lombardy 100:50, renta austryacka 95:80, 
renta węgierska 11075 

Ceny nafty niezmienione. Rubel 1:21'/,. 

Praga. 100 kilo netto: pszenica 9—9-80, 
żyto 7:50—8:20. 


Wiedeń. Przybyła tu żona serbskiego re- 
genta, Zofia Risticzowa. 

Wiedeń. Polit sche Corresp. powtarza za 
nami przekonanie, że projekt wystawy ber- 
lińskiej jest bezprzedmiotowy. 

Wiedeń. Fremdenblattowi donoszą, że br. 
Camesan będzie przewodniczyć clowo-polity- 
cznym układom rosyjsko niemieckim. 

Wiedeń. Wczoraj popołudniu odbyło się 
zebrauie zjednoczonej rady nadzorczej koleji 
państwowych. Uchwalono jednogłośnie strącić 
10% pod»tkn od trzech procentowych prio- 
ritetów; prosić o ustanowienie sądowego ku- 
ratora celem ochrony praw posiadaczy prio- 
ritetów, do rozstrzygania wątpliwości, tudzież 


ryfikacyjnych. 


pesze'e 11 sierpnia. 


uchwalono pozostałe po strąceniu podatku kwo- 
ty wstawiać do rezerwy. 

Wiedeń. Dzisiejszej nocy pożar sklepowy 
zrządził znaczne szkody w sklepie bielizny 
przy Kaerthnerstrasse. s 

Berlin Przybył tutaj książę Reuas, nie- 
miecki poseł w Wiedniu | 

Berlin. Według oficjalnych wiadomości 
następcą ministra Herrfurtha będzie hr. E u- 
lenburg. 

Paryż. Myślą tu o nowej organizacji Su- 
danu, która ma na celu ekonomiczny rozwój 
i podźwignienie kraju. 

Paryż. Policja aresztowała dwóch anar- 
chistów : Włocha Agrestiego i Francuza Por- 
reta. Przy Agrestim znaleziono broń i tałszo 
waue dokumenty. Wyjaśnień obaj zupełnie 
odmawiają. 

Paryż. Lanterne, Paris radical, już teraz 
występują przeciw ponownemu wyborowi Car- 
nota w roku 1894, a tą z powodu dotąd 
wprawdzie dobrych, lecz ewentualnie niebez- 
piecznie długich rządów jednego. 

Zagrzeb. Na wczorajszej sesji sejmowej 
dokonano podziału posłów na 5 sekcyj we- 
Vukatinowiez pozdrowił 
Bana, który obszerną wygłosił mowę. 

Budapeszt. Ogłoszenie ustaw walutowych 
nastąpi równocześnie w Wiedniu i Buda- 
Dziś wyjechał minister 
Weckerle do Wiednia w celu odbycia 
konferencji ze Sieinbachem. 

Budapeszt. Dz'ś ma się odbyć po e łynek 
redaktora dra Heltsja z inspektorem kolejo 
wym Szekała. Powodem jego była polemika 
w sprawie raryfowej. 

Budapeszt. Dyrekcja kolei państwowych 
żąda «droczenia petersburskiego kongresu ko- 
lejowego z powodu cholery. 

Rzym. Króla Humberta podczas uroczy- 
stości genueńskich na cześć Ko umba powitać 
mają eskadry: niemiecka, francuska, angiel 
ska, austrjacka, rosyjska, hiszpańska, portu- 
galska i eskadra Stanów Zjednoczonych W 
rewiach weźmie udział około 100 okrętów. 

Frankfurt. Defraudant Jaeger zasądzony 
na 10 lat więzienia, jego żona oraz jej ro 
dzice na półtora roku więzienia. 

Gastein. Przybył tu anstrjacki minister 
wojny, Bauer. 

Londyn. Na terytorjum Hagara schwyta 
no kilku Moskali, których odstawiono do 
Kabulu. . 

Białogród. Bułgarski dyrektor podatkowy 
Hranod studjaje serbskie przepisy monopolu 
tytoniowego, Który ma być zaprowadzonym 
w Bulgacrji. 

Sofja. Swoboda oznajmia, że nieprawda, 


jakoby bulgarscy studenci w Paryżu podpi- 


sali protest przeciw ostatniemu wyrokowi 
wojskowemu Bofijskiemu. Redagowal go ma- 
cedończyk Lipczew, wspólnik Rizowa, nader 
o:ławione indywiduum. 


Giełda krakowska. 


Kleparz 5 sierpnia 

Niezawsze koniec uwieńcza dzieło. Jarmark 
dzisiejszy rozpoczął się z najpiękniejszą po- 
goñą, ale wnet się zachmurzyło i deszcz dro 
bay, a uparty padał ciągle, co targowi i tak 
nieświetnemu jeszcze więcej sprawiło ujmy. 
Dostawców dużo było włościańskich z życem 
i jęczmieniem, którzy atoli pod naciskiem no 
towań zagranicznych i dokuczliwej słoty zwil- 
żającej ich towar, poprzestać musieli na ce- 
nach bardzo obniżonych. Ceny targowe wo- 
góle mało się różuiły od wtorkowych. Więksi 
handlarze wahali się jednak wchodzić w trans- 
akcje, ponieważ telegram doniósł, że w Wro 
cławiu i Berlinie wczoraj ceny pszenicy i ży 
ta znów o jedną markę pospadały. Amerykań 
skie młyny nasze były jedynym nabywcą zbo- 
ża na mlewo chwilowe. 

Słota kilkodniowa niemały musiała uszczer- 
bek wyrządzić u nas zbiorom, Byłoby fatal- 
nem, gdyby się nie npamiętał w sam raz lu- 
piter pluvius! Jęczmiona na garściach le- 
żące a bardzo już przemoknięte, potrzebują 
koniecznie słońca i ciepła, żeby nie było upo 
śledzenia w ich jakości. Omłoty żyta już do- 
konane, wydały rezultaty bardzo dobre, za- 
czem i podaż żyta po osuszeniu onegoż jnż 
na przyszłym jarmarku będzie zapewne zna- 
czną. 

Młyny nasze narażone wciąż na współza- 
wodnictwo mąki węgierskiej, małe tylko dziś 
poczyniły zakupna, a przytem się jeszcze mo- 
cuo upierały za zniżką w cenach. Notowania 
zagraniczne dowodzą, że nie mogą się w ta- 
kich okolicznościach nadal utrzymać dotych- 
czasowe ceny na targowicy kleparskiej. Zniż- 
ka ta jaż w powietrzu niemal będąca, dotknie 
prawdopodobnie większą część naszych ziemio: 
płodów. Dla wyrobienia sobie w tej mierze 
poglądn nieco pewniejszego, zamieszczamy kil 
ka doniesień z obcokrajowych targów zbo 
żowych. 

„I tak: notowano 3 sierpnia b. r. w Berli- 
nie za tyBiąc kilogramów: pszenica z od- 
prawą w sierpniu 170:75 (marek), we wrze- 
śnia i październiku 17175; żyto w miejsca 
z odstawą w b. m. 165—, w październiku 
161-—; owies z dostawą w b. m. 14950, pó- 
źniej zaś 148 60. 

W Wrocławiu znów płaci pszenica 88-fun- 
towa 20'10: żyto 15:80; owies 46-funtowy 
15:—, 

We Wiedniu płaciła pszenica co najwięcej 
8'22; żyto 7'44; owies 5*97; knkurydza 5 55, 
a jeszcze tam podnoszono uwagę, że handlo- 
we obroty były i dość nieznaczne, i nacecho- 
wane wyraźną tendencją ku zniżce. Z Fran- 
cji obnoszono wiadomość po targowieach w 
Berlinie i Wiednin, że zbiory tegoroczne tam 
są bardzo piękne, mianowicie pszenica ma być 
wyborna pod względem jakości, a zbiory ta- 
kowej obliczają na przeszło sto milionów he- 
ktolitrów, podczas gdy roku zeszłego było 
zaledwie 80 milionów. 

Co się tyczy spirytusu i okowity, 
odbędzie się w Krakowie 13 sierpmia b. r. w 
lokalnościach Towarzystwa rolniczego (Gar- 
barska l. 7) narada producentów krajowych 


(właścicieli gorzelń i gorzelników), Podczas 
tych cbrad konstruktorowie apartów gorzel- 
niczych, pp. Hoff, Frommel i Jenike zdawać 
będą sirawę o swoich nowych przyrządach 
patentowanych, mających całkowicie rozwiązać 
zagadnienie, jakbyto można wprost i bez- 
pośrednio z zacieru ziemniaczego, dostać spi- 
rytus najczystszy czyli rektyfikowany. Jest to 
kwestja niemałej doniosłości u mas, skoro pi- 
wa wywarzono w Galicji tylko 67.258 hekto- 
litrów, zaś wyrób wódki u nas np. w czerwen 
b. r. wynosił 466.548 stopni alkohłu. Do- 
tychczasowy najlepszy aparat Heysa daje spi- 
rytus, dochodzący do 959, a przeto jeszcze 
nie usunął wszystkich trudności i całej je- 
szcze nie rozwiązał kwestji. 

Płacono za 100 kilogramów netto : 

Pszenica (białx) od 9— do —'—: czerwo- 
na 840 do 8:50; żółta 8'10 do 8:25; żyto 


7:— do 750; jęczmień browarny 6:50 do 
7:— ; owies 6:20 do 6:50; koniczyna (biała 
60*— do 70:—: rzepak (nowy) 10:50 do 


1125; groch (drobny) 9.50 dv 10:45; fasola 
7:50 do 8*— ; bób(mały)6:50 do 7:10; proso 6:80 
do *30; iagły 9:50 do 10—; tatarka 8-60 
do 9*—; kukurydza 6-— do 6'25; wyka 530 
do 580; ziemniaki 1:50 do 2—; siano 1:50; 
słoma 1'40; jaja (kopa) 1:20; masło (garniec) 
2:80; chmiel (65 kilu) 65—; spirytns (hekto= 
litr) na 95% Tralesa 82—; okowita (he- 
ktolitr) ua 800 Tralesa 77 —. 


NADESŁANE. 


(Rubryka Nadesłane nie pochodzi od Re- 
dakcji, która też za nią odpowiedzialności nie 
przyjmuje). 


Tornistry dla turystów w rozmaity epo- 
sób urzą lzone również sztyłpy do konnej 
jazdy, polowania i r. à. poleca w wielkim 
wyborze po najniższych cenach 


MAGAZYN 


wyrobów galanteryjno-skórzanych 


Jana Kleczeńskiego 


Szpitalna 32. (vis-à-vis nowego teatru). 
268(5-6) 


Zwraca się P. T. Publiczności 
uwagę na inserat pierwszego kra- 
kowskiego bazaru spółki ślusar- 
skiej, umieszczony drugostronnie 

50 ct 50 ct 


_ TELEGRAM! ' 
z gwarancją. z gwarancją 


Na podstawie udzielonego upoważnienia z kilku naj- . 
sławniejszych fabryk szwajcarskich do sprzedaży 
wszelkiego rodzaju 


zegarów i zegarków 


zawiadamia się Sz. Publiczność, iż sprzedaje się z 
dniem dzisiejszym w bogato zaopatrzonym zakładzie 
zegariuistrzowskim istniejącym od 15 lat, pod firmą 


Aleksander Landau zegarmis' rz 


przy ulloy Stradom I. 2, dom XX. Misjonarzy (na- 
A przeciw kościoła Bernadynów) 


we wielkim wyborze zegary i zegarki wszelkich 
gatanków 
w celu usunięcia konkurencyi 
= o 35% niżej fabrycznych %8 


a mianowicie: 
Zegarek złoty kryty remontoir meski złr. 33, damski 
17. Srebrny kryty remontoir męski złr. 7:80. Czarno 
oksydowany remontoir złr. 6'50, damski złr. 7-50. Ni- 
klowy złr. 3:50. Bndzik niklowy amerykański złr. 2. 
Zegar kancelaryjny okrągły w różnych kolorach me- 
talowy łr. 3:90. Zegar pendułowy brjący godziny i pół 
złr. 6. Zegar pendułowy z większych złr. 10. Zegar 
pendułowy w vrzechowej ładnej szafce werk reszow- 
ski złr. 15:50. Kwadransowy o 3-ch wagach złr. 24 
Również polecam wielki wybór zegarków 
drogioh złotyoh jako też zegarów ścien- 
nych po cenach bajecznie tanich. 

Przyjmuję zarazem najtrudniejsze reperacje zegarów, 
zegarków i wykonuję takowe gruntownie, sutniennie 
pod rzetelną gwarancją do 2-ch lat za najtańsze wy- 
nagrodzenie, n. p. czyszczenie lub wprawianie nowej 
sprężyny tyłko 50 centów. Za każdy odemnie uabyty 

zegarek ręczę na piśmie lat 4; za naprawę lat 2. 

mag” Posyłki uskutecznia się za pobraniem — tylko 
za przysłaniem zaliczki 1 złr. "%5 

Z poważaniem Aleksan er Landau 
zastępca tabryk szwajcarskich 
735(6 ?) Kraków, Stradom 1 2. 


Reperacja Reperacja 


Zawiałamiamy P. T. lekarzy również jak 
i Szanowną Publiczność, iż zaklad zdrojowo- 
kąpielowy w Truskawcu, czyniąc zadość 
życzeniom pierwszorzędnych powag lekar- 
skich w krajn, otworzył już wziewaluię zi- 
mnej solanki wedlug najaowszego i naj- 
lepszego mikroskopijuie rozpylającego 
systemu Warsmutha ; jakie w bieżącym se- 
zonie dopiero otworzyły również pierwszo- 
rzędne zdrojowiska w Wiesbaden, Ems i 
Reicbenhall. 

Bli>szych informacyj udziela bezzwłocznie 
zarząd kąpielowy w Truskaweu. 


774(4-12) ZARZĄD. 


Odwaniacz, 


czyli 
płyn dezynfexcyjny, 

środek, służący do natychmiastowego usunięcia 
wszelkiej woni cuchuącej. a Zarazem do dezyn: 
fekeyi lokali zatrutych zarodkami chorób Za- 
raźliwych, jakoto: tyfus, dyfterja, biegunka 

i ospa. 

Sposób użycia: 


Ścieki, wychodki, naczynia, lub stajnie, — po- 
lewa się tym płynem; cheąc dezynfekcję prze- 
prowadzić w zamkniętych lokalach, należy ten 
płyn rozpryskać za pomocą kropidła. Bieliznę, 
obrazy lnb meble, należy zmyć tym płynem. 


Cena butelki litrowej 10 cnt. 


Wyrób i skład w aptece Kenstanteao Wi- 
szniewskisgo w Krakowie, do nabycia równiaż 
w innych aptekach. 264 (10-10) 


EE >> —— 


KURJER POLSKI. 


DROBNE OGŁOSZENIA. 


Od wyrazu zwykłym drukiem po 2 cnt., tłustym drukiem 
po 5 cnt, — Minimum ceny ogłoszeń 25 cnt. 


Lokale 
pokoja na [II piętrze, 


1 kuchenka w oficynie, 
Mikołajska 4, do wyna- 
863(4—?) 


6 lub 4 
2 pokoiki 
Jęcia, 


Doniesienia rozmaite 


Pracownia malarska 


z krakowskich najlepsza, Mikołajska 1. $, 
do wynajęcia. 5624 —?) 


Cukiernik i praktykant 


na kelnera, potrzebny do pierwszorzędnej 
restauracji. Adres w Administracji „Kurjera 
Polskiego“. S64(2—4% 
H s uczęszczające do zakładów 
Panienki nade wych, znajdą pomie- 
szczenie i troskliwa opiekę przy rodzinie 
obywatelskiej za uiernem wynagrodzenie, 
Bliższe wiadomość w Administracji „Ku- 
rjera Polskiego“. SBO(4—?) 
z ukończoną *-yą kl. 
Praktykant gimnazjalną lub real- 
ną, zainiejscowy, władający językiem nie- 
mieckim 1 polskiim znajdzie umieszczenie 
w handlu Juliana KURKIEWICZA, Mały 


Rynek. SI23-7) 
Niema kiawjatura "25 


wszej konstrukcji jest do sprzedania w skła- 
dzie tortepjanów B. Gabrjelskiej. Kraków, 
Rynek. Krzysztofory. SIS 

i i podłng najprakty- 
Nauki kroju czniejszego Í najła- 
twiejszego systema wiedeńskiego : sukien, 
okryć, żakietak, rotund itd., oraz wszal- 
kich nbtorków dziecinnych, wynczam z 
wszelką dokładnością. U. zennlce zamiej 
scowe znajdą u mnie nnieszczenie í opie- 
kę. Zarazem wykunywam wszelkiego ro- 
dzajn roboty w zakres toalety damskiej 
wchodzące. Ł Łatkiewiczowa w Krako- 
wie, n! Wiślna, |. 4, I. piętro.  75(6-7) 


i r rutynowany. z dobremi 
Djurnista świadectwami, szuka u- 
mieszezenia. Oferty pod D. D. do Admin. 
„Kurjera Polskiego“. STi H2 

R Wsród miasta, Place WW. 
Jadalnia. Świętych, pod „BOGIEM 
OJCEM“, można dostać obiady w abona- 
inencie i pojedynczo za bardzo umiarko- 
waną cenę smacznie i domowo sporzą- 
dzone. Poleca się względom Szanownej Pu- 
bliczności, a w szczegolności pp. Uczniom 
szkół wyższych. Unizona RUCKA. S$ 1 3 

na Grze- 


Dom do sorzedania 


f górzkach 
Nr 7: nad Starą Wisłą, oraz obszerny 


plac frontowy. Wiadomość na iniejscu. 


Poszukuje zdclnych agentow 


się 
w miejscu i na prowincję A. 1. NOWA- 


KOWSKI, ul. Mikołajska I. 7. Sr I + 

dachówka kryty, 
Dom piatrowy o S ubikacjach. 
z ogródkiem, w pięknem położeniu nad 
Wisła w Dębnikach, Nr. 100, jest z wolnej 
ręki do sprzedania. Pośrednieciwo wyklu- 
czone. Wiadolność ul. Florjańska, Nr. 15, 


u introligatora KWISA. SW 13 
Potrzebny z do handlu 
jest zaraz praktykant korzennego 


L. WŁODKA w Sędzis. owie. S66(1 —33) 
rzyjmuje wszel- 
Magazyn Dora [Sisina w 
zakres krawieczyzny damskiej wchodzące, 
w jak najkrótszym czasie, w Krakowie, ul. 
Florjańska i. 45 820(1:-20) 

A szkół średnich przyj- 
Studentów muje na stancję. Cn 
umiarkowana, na żądanie konwersacja nie- 
imiecka i pomoc w naukach. Wiadomość 
w Administracji „Kurjera Pol.“  865(3—-4) 

gi, Polak. ukońozony filozof, 
Akademik (lat 27) aTadujący r iegle 
jezykiem francuskim, niemieckim, z grun- 
towneni wykształceniem, szuka lekcji na 
wsi luh za granicą Wymagania przyste- 
pne. Wiadomość pod literami X Z. w Ad- 
iministracji „Kurjera Polsk.“ 53 E 
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Spodnie 


JEN E EM E. 


Szlafrok zimowy od złr 7 do 
Ubranie marynarkowe z szewiotn 


R""R" 


nach fabrycznych, a mianowicie: 


dobrego 
kamgarnowe, zimowe . 


fatrzanemi kołnierzami. 
kangnrowe 


ł Upraszając o liczne względy, pozostaję 
Z poważaniem CHEMIN FELDMANN, 


p" 


PI. WW. Świętych, L. 4, róg ul. Grodzkiej, obok Magistratu, 


uuwuwunuznunznRkuNANENNENNANE 


Paltot szewiotowy iub montoniakowy od złr. 12 do . 
Ubranka dziecinne od dac Fo k ONO 

Płaszczyki ,„ = 
Kożnszkt wyborne z 


TUNE wuwwswawwwwsi 
Magazyn ubiorów męzkich i dziecinnych 
GCHEMINA FEGDODMANNA 


Plac WW. Świętych 1. 1, róg ul. Grodzkiej, obok Magistratu, 


zaopatrzony został na sezon jesienny i zimowy w najmodniejsze 
(jm ! najlepsze ubrania męzkie i dziecinne, sprzedając takowe po ce 


Park krakowski. 
ŚRODA, SOBOTA, NIEDZIELA 


przy sprzyjającej pogodzie 


KONCERT muzyki wojskowej 


Restauracja we własnym zarządzie. 


złr. 15. 

„ 14.80 4 

- (4.45 Ig Wszech nauk lekarskich 

n 25.50 E . 
< 3 O| pOr Edmund Puchacki 
W IE a ordynuje 

» 15.50 jak dawniej od godziny 3-giej 


Skład Nasion i Herbaty 


T. Lewieckiej w Krakowie 


przy ul. Sławkowskiej 10, naprzeciw Grand Hotelu 


nawozy fabryk chemicznych Stowarzyszenia „Silesia“ 


jak superfosfaty z Guana, kości amoniakalne, z azotem i potażem, mąkę 
kościaną roztworzoną kwasem siarczanym parowaną i nie odklejoną, zuzle 
Thomasa i t. p. poddaje wyroby fabryki pod kontrolę Stacyi doświadcza|- 


Ceny umiarkowane, loco Kraków i Tarnów. 


poleca 


nej przy Szkole rolniczej w Czernichowie 


Cenniki na żądanie franco. 


775(6 —6) 


IWAŻNE DLA WSZYSTKICH! 


Si 


o| mag” Na jesień i na zimę. 0 


k Niniejszem zawiadamiamy Szan. P. T. Publiezność, że 


ul Grodzka, 1. 9, I. p. 


została bogato zaopatrzoną w wielki wybór go 
towych 


SUKIEN MĘZKICH 


a mianowicie: 


Ubrania marynarkowe, Żakietowe, Salonowe, Spo 
dnie kamgarnowe, Zarzutki, Chesterfildy, Kaiserroki, 


Filja wiedeńska 


f] Heilmana Kohna i Synów 


Menżykowy, Haweloki, Bondy do podróży, Kamizel- 


ki pikowe i jedwabne, oraz obfity wybór ubrań dzie- 
cinnych na sezon wiosenny i letni 


w własnym zakładzie wykonanych, w najnowszym fasonie, 
po zdumiewająco nizkich cenach. 


Ahy uniknąć pomyłek, uprasza się Szau. P. T. Pn- 
bliczność dokładnie uważać ua numer domu, gdzie nasz 9% 


magazyn się znajduje. 


Heilman Kohn i Synowie, 
ulica Grodzka, L. 9, i. piętro. 


Ź . w Wiedniu, w Krakowie, ul. Grodzka, L. 9 

O okłady nasze: w Przemyślu, we Lwowie, w Czerniowcach, 

w Biały (Bielsku), w Opawie, w Pilżźnie, w Tarnowie, w Rze- 
szowie, w Jarosławiu, Stanisławowie i w Nowym Sączu 5 


) 


płacą 
t. 
Kurs walut EBC 
i papierów wartościowych. 
Kraków, ania ñ sierpnia, 
Waluty. 
D 
Ruble rosyjska: papierowe ze MM) . 120 Nz" 
Marki pruimiówkie za 1, .— ua. 12 > 30 
PUPY AH o JW E E S E E A JA 945 
Dnukaty cesarskie oa 2.2 a ra e o 555 
Rubiersredrnó"weua "a A FG 130 
Papiery wartościowe. 
Listy zastawna 
2a 100 złr. im. wart. oprócz kuponu bież. 
4V5V, listy zastaw. gal. banku hipe. - . . . | 9820, 
10C 80 
MW » on „ -tl prem. 107 40 
(", laty zast gad. tow. kred ziem= nivokr. | 9625 
ih |» » on 41 | | 9475 
W Por w + » » 561 . | 9440 
dad i WE 0 5 99 20 
wu. listy zastawne gal banku krajow. . . | 9820 
W, Hsty zakładu kred. ziemsk. w hkwid. . | 100 50 
listy zast. tow. kred. ziemsk. Król. Polsk. | 
Ser. V. za 100 rubli im. wart., oprócz | A | 
kuponu bież. w rublach i kop.. ... « | 101 35 
Obligacje 
(za 100 złr. im. wart. prócz kuponu bież.) 
Ualicyjskie obligacje indemnizacyjne + | 104 25 
Wia a 3 propinacyjne. . . 93 60 
w, Oblig. kumun. gal. banku kraj. |. em.. 100 — 
Baj, FM A „A. „ . 4 100650 
40, Oblig. pożyczki krajowej gal. . . . . . 91 40 
44%, a z C= pm | 97 60 
0, - * 2 NE C 
49, Listy hkwidaeyjne Królestwa polskie- || 
gu za [M rubli imiennej wartosc? oprócz | 
kupona bieżącego w rubluch i kop. . . | 98 — 
` 
Akcje 
(za sztukę oprócz kuponu bieżącego). 
Akcye palu yjskiego banku hipotecznego. . 324 — 
Ef królu Ludwika. "OH. 213 — 
=) 5 Lwowsko-Czerniowieckiej . . . | 242 — 
Losy. 
Lusy miasta Krakowa . . . «1 4 + 1 31 = 
n n Słanisławowa .. . «. « « » - GE. 
a vwtwonego krzyża austr. . . « « « « 17 25 
A > = węgierskie . - . . 1150 
7 > s Svłoskio o... t250 
a węg. budowy tumu (Bazylika) . . - 6 40 


Wszelkie papiery wartościowe, bankno- 
ty zagraniczne i monety kupuje i sprzedaje pod na} 
korzystniejszemi warunkami 


Wydawca i naczelny redaktor : 


Z uszanowaniem 


| 


żądają 
złr. —ct. i 
Cennik iwowskiej Izby handlowej. 
Lwów, dnia 4 sierpnia. 
Aksye galic. banku hipotecznego . . . . 
50, listy banku hipotecznego . . . . . ... 
Wu » o z 10%, premiju . 
4! = pó ~ RAE 
122 50 HM listy galie. banku kraj JE 
DS 10] 46, listy gal. towarz. kredyt, ziemsk. 41 I 
955] Ika = 5 > » : 
DOD] s» n " „n o 561 
140| Gal. obligacje inderanizacyjne . . . « . . « 
(rd. obligacje propinacyjne . . . . . . . - 
4 obligacje pożyczki krajowej gal.. . . 
F Kurs giełdy warszawskiej. 
101 50 Warszawa, dnia 4 sierpnia. 
108 — 10% listy zast. tow. kred. ser. | . . . . . . 
97 — | 0, n 5 IIGG SN. A. 
| 95650] 4% » hkwidacyjne Królestwa Polskiego . 
9 —| 50, a zast. miasta Warszawy ser. l. 
1100— | :% a n „ n w uf: 
HEJ 
Eiet Kurs glełdy wiedeńskiej. 
p Wiedeń, dnia 4 sierpnia. 
162 75 f P 
Renty. 
4% yf, renta papierowa . . «. . « « « eeo 
| Bae SFW . srana . ooo | e ge - 
105 25 Wo a  Złoła austrjacka s .. - « » : 
9460 Wo » papierowa austrjaeka .. « « « 
| 101 s Who » zlota węgiersku. ......5 
101 50} z „ papierowa węgierska . . . . . 
| 9210 A 
| 98 40 Obligacje. 
— —| 17% obligacje indemnizacyjne galicyjskie . . 
1% a Š węgierskie 
| e 44,0 obligacje pożyczki kraj. galie. 
| 99 0 | 40 » n n » 
| Llaty zastawne. 
i 3%% Listy dłużne prem. austr. tow. kred. 18%) 
33I=| wy - > ADA Inst 
216 — | Pha listy zast. gal. banku hip. z 1% prem. 


| 244 — Vo n » n n 
(Wj listy zakl. kred. ziem. 
19, listy zast. gal. tow. kred. ziemsk. 411... 


DĄ — | Ly n " n n a 

"a Aa n m - = x A 561.. | 
[8 - 41,0, listy zast. gal. banku krajowego 

13 - RUAL . „ austro-węg. banku . . . . 
1350 49/5 = LJ n n "Wie 
T= å hsty dłużne prem. węg. banku hip, . . 


Dr. Józef Orłowski. 


W.ICEN YZ FABRYCZNE! wi 


"M 
Py 
0 


płaci | żądają 
złr. cti zir. ct. 
324 — | 330 — 
101 — | IDI 70 
10750 | 108 20 
NIE 98 05 
NSU 

97 40 


99 40 | 100 10 
94 70 | 95 40 
104 50 ' 105 20 
94 —| 9470 
l 9760) 9830 


| mb, k. | rub. k. 


105 —- 
102 GO 
99 

102 50 
— — | 101 90 


[1175 | 11225 


95 95 25 

9930. 9995 

ZE [05 
 RSGU| A= 
LZ = 


| 9070. 10020 
[123 — | 12350 


Kantor wymiany (ij 


f 


Ki 


ę LX Pi t ru odznaczonych złotymi i srebrnymi medalami z wystaw krajowych 
KA A Św . . OW. M ` . y 
RO AIBFOW i zagranicznych, przez c. k. ministerstwo handlu i rolnictwa 


zaopatrzony jes 
budowlane, zam 
raty automatyczna, kasy og 
i kute, druty i blac 
wniejszych robót no 
teryjno-platerowanych. 


825 I 52 


ZASt powa 


Gw warmnoę Aj 


PA SZĄ 
W J 


| 


s 


ELOT 


Ag” przy rogu ulic św. Anny i Jagiellońskiej. "W%% 
Snólka ma zaszczyt zawiadomić Szanowną P. T. Publiczność, Pp. Architektów, Inżynierów i Majstrów, że Bazar Spółki 
t według najnowszych wymagań w wielki wybór wszelkich wyrobów Spółki. jako to: modele okuć i okucia 
ki wertheimowskie i inne rozmaitego systemu, jakoteż wyroby galanteryjno meblowe i ślusarski-mechaniczne, apa- 
niotrwałe kłódki świątnickie oraz drobiazgowe przybory z żelaza i stali, jakoto: nity, gwoździe drutowe 
hy wszelkiego gatnakn, mosiężne klamki, ordoby i t. p, wielki wybór pilników wszelkiego gatunku, najgusto- 
żowniczych, rusznikarskich i bronzownicyu-kościanych i mosiężnych, również wyrobów blacharskich i galan- 
CEINY FABRYCZNE M 


Z uszanowaniem DYREKTORZY BAZARU: A. Zarachowicz, S Setkowicz, F. Bartik. 
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| S | PRZYAZNKÓW POLS KIGE © 


Ed 


W KRAKOWIE 
U 24! 


Z dniem 7 sierpnia [592 r. została otwartą 


Wystawa nieustająca wyrobów krajowych 


PIERWSZEGO KRAKOWSKIEGO BAZARU 


śię, SPOŁKI z nieograniczoną poręką 
Ślusarzy, Pilnikarzy, Nożowników, Rusznikarzy, Bronzowników, Blacharzy, / 


I 23 AZIDY ZĄ 
ERARZYĄJZ 


do 4 popołudniu. 


Ul. Sławkowska, L. 24. 


Parter. 6(120-7) 


w~ Po | złr. | kilo 6 


najlepsze mydła toaletowe, jak glicerynowe, 
finłkowe, różane i inne specjalne najpie 
kniej womejące. — Za najlepszą jakość rę- 
czymy. — Cenniki iranco, 
Zgłoszenia do SKŁADU MYDŁA I PARFU- 
MERY] pod „FRANCUZKA“. Wiedeń, XVIII. 
52 B. Ooeblingerstrasse Nr. 38 1 20 


DW I E 


Parcele budowlane 


o łączn'j powierzchni ca 416 sążni 
kwadratowych, przy ul. Garncarskiej 
razem lnb podzielone, dv sprzedania. 
Wiadomość w biurze arch. Ekiel- 
siego Wielopole 14, F. piętro. 


mt 


(2:10 


Ph 


lo 


RESTAURACJA 
TURLINSKIEGO 
Obiad za 1 złr. (94-400) 


Sobota dnia 6 go sierpnia. 


322 


m j Barszcz litewski. 
NtRosół, — Chłodnik. 


r. 

0 | Vol-au-venl z gołąbka. 
LA i A 
Nò lialaniynu, sos tatarski. 


© | Szt. miesa, sos grzybowy. 
p i e g i ` 


| Roastbeel angielski. 
Q} kurczę sinažone z sałatą. 
m. | Kotlet wieprz 7 kapusty uszoną. 


z), s „Mm . 
> | urzanki z malinami. 
Ona w M 

u | Poziómki. 

T 


ZAKŁAD 
artyst.-rzeźbiarski i kamieniarski 
Jana Tombińskiego 


artysty-rzeźbiarzu, 


przeniesiony został z ul. św. Marka do 
przecznicy między fabryką cygar a Dolny- 
mi młynami, io domu własnego, i poleca 
się Scan. P: T. PP. Kierującym wszelkiemi 
budowlami. Zakład przyjmuje zamówienia 
i wykonywa wszelkie ornamentacje i robo- 
ty artystyczno - rzeźbiarskie W marmurze; 
kamieniu, gipsie, drzewie itp. do domów, 
kościołów i mieszkań prywatnych po cenach 
najumlarkowańszych 368 1 50) 


\ 


ww ITNZOXKSVAI ANHOI 


płaci żadają 
i dr. «4 zir. ct. 
Priorytety. M 90 Li 
40, priorytety koba potn. Ferdymunta dup j (4 77 
4%, E ë Koszyce- Bogum b SeA Tod ~< 
: Na BO Ol) 
4%, a  lLwaw.-Czern. opodał. . M i 
$ a oare E 
4o 2 Z È meopod. - 
a a - 140 EM 
a = «a południowej - ha ad 
4 . a  węgiersko-galicyjskiej . » e 3 
Akcje. 
Akcje angieauelr banku . 12) złr trae ró I55 — 
„ Wiedeńsk. banku związkow.. 160) , Vt 75 Menes 
a austr. zakładu kredyl. ziem 80 , 37250 | 374 — 
a austr. zak. kr dlahaud.iprzin 160 „ 41350 3IE= 
a węg. banku kredylowego PLUS 360 — | 360 50 
a galic. banku hipotecznego LUNA 329 50 | 
a austr. bauku dla krajów kor. 200 , 2050| 221 -- 
„  austro-węg. bank GOD p 005 997 
„ slnronbinkia asa: w „ || 21450 245 50 
Akcje kolei Albrechta . . . . . . . AV p 9» -* 92 50 
s m4 AKG SĄ. PGE O |A200 50 | 2005 
5 = połnocnej Ferdynanda IU) > 2805 | 2815 = 
oo» Karola Ludwika sin , 1440 | 21480 
z = Koszyce Bozgnunn DAN 153 — | 183 50 
= a Lwowsko-Czerniowiers. 200, | »43 75) 24450 
K » państwowej - 3060 „ | 30450| 30475 
s „ południowej . . . . . 200 „ | 9820) 9880 
= »  Węgiersko-galieyj-kiej., A0 , 199 75 | 200 25 
a n węg. pału.-wschoduiej 200 , 197 — | 107 20 
Akcje górnicze Alpin: Montan 100 „ 66 80 67 30 
tureckiego towarz. Łytoniow. 200 fr. 181 50 182 
Losy. | 
Losy patstwowe z r. 1854 po 250 złu 140 50 | 141.50 
s z IKG o0 n 14050) 14150 
E 1860 „ 100 , 152 25 | 153 25 
. > 1864 „ IW „ - 18250, 183 
„ węg. prem. zr.1870 „ 100 „ .. - | 14175) [4225 
M na SEPURGCY. -...0.AWE2 136 25 | 1375 
„ ilstr. regul Dunaju . . . . » « 12225 | [2375 
» miasta Wiednia z r. 1874 . . . . | 158 50 159 = 
„ serbskie 100 frankowe. . . . « « » » | 845 30/28 
a  bureckie «0% 09 se 0 46 4920! 4270 
» WE. budowy tumu (Bazylika) . | u80, 710 
a kredytowe z r. 1858. . . ... | 19125 14225 
„ miasta Krakowa. . . . . . . I 23 25 4 — 
„ czerwonego krzyża anstrjackie | SIEG2D IMAGE 
A s » węgierskie . - 1150 1= 
Anum PWD PA | 3375] 2475 
„ masta Stanisławowa . . . . «2. . | | 30 -| 33 — 
Waluty. f 
Diukaty ńrarskiem m. a A aa AL 569 
20 fraukówki . . å | 950 | 952 
Funty szterlingi wayel-kie | II941 11 39 
Marki niemieckie + « s esce 46.46 6 « > 58 52 | 58 57 
Ruhi pupierowe . oo m. - 72: sle + NISE5|LY5SO 


Z drukarni W. A. Szyjkowskiege we Lwowie. 


ANKI HIDOLECZNEO 


C. k. avstrjackie koleje państwowe. 


AR WYZEOBOW KRAJOWYCH! 


Przyjazd do Krakowa lub Podgórza. 


Podwołoczysk ma połączenie w Przemyślu 


WYCIĄG Z ROZKŁADU JAZDY 
ważny od I maja 1892 r, (Czas srodkowo-europejski). 
Odjazd z Krakowa lub z Podgórza. 
Padwołoczysk ma połączenie w Rzeszowie 


do Jasła i Nowego Zagórza, a w Przemy- 
šlu do Ghyrowa i Nowego Zagórza. (posp.) 


703 rano z Krakowa Í da 
gli, t Podg. PŁ 


da Lwowa ma połączen. w Tarnowie do Stróż 
i N, Zagórza, w Dębicy do Rozwadowa i 
Nadbrzezia. Od 25 czerwca do 15 września 
nia także połącz. do Orłowa przez Tarnów 
1 bez zmiany wazon. do Mszany dolnej (Rab- 
ki, Zakopanego! przez Podg.-Płasz. (osah.) 


5-00 rano z Krakowa | 
810 „ z Pudg.-Pl | 


do Padwołoczysk nia połączenie w Tarnowie 

10 %0pop.zKrakowa | do Orłowa i Koszyc, w Rzeszowie do Jasła 

10% , ód || IN. Zagórza, w Przeydia do Chyrowa, 
Slryja i Stanisławowa. (asah.) 


'F2Qwiecz.ż Krukowaf da Suazawy przaz Lwów ma połączenie w 

E zPod.-PI.| Rzeszowie ilo Jasła i N. Zagórza (posp.) 

do Podwołoczysk ma połącz. w Dębicy do Ko- 
zwadowa i Nadbrzezia, w Jarosławiu do Rawy 
ruskiej, Sokala 1 Bełzca, w Przemyślu do 
Chyrowa, 5łanistawowa i Stryja. Od 1 lipca 
do 31 sierp. ma w Tarnowie połącz. do Orło- 
wa. (osob ) 

1:50 pop. z Krakowa f da Tarnowa mu połączenie w Podyórzu-Pła- 


1055 noe. z Krakow | 
105 „ zPodg -l'l | 


z 
4:50 rano Podg.-Pl. Í 
"00 - Kraków l 


Wi? ran Volg VA. 
6020 -. Kraków 


HU 
235 


Kraków | 


z 
8:09 wiecz. Podg.-PI. | 
$20 24 psa] 


934 w nocy Podg.- x 
9:42 a Kraków | 
8'41 rano Podg.-PQ. f 2 
s55 „ Kraków W 
7:58 rano Poig -PŁ. NE 
8:18 „ Kraków l 


7:00 wiecz, Podg.-PI. f 2 
715 


Kraków 


600 „ zPodg.-Pł.( szowie do Żywca. (asah.) 5:40 rano Podę. przał. ( = 

100 pop. z Krakowa I FAT 546 „ Podę.'PI. > 

LI5 „ z Pod.-Pl.f da Wieliczki (miasz.) 550 x KF 

5-50 rano z Krakowa ( do Huslatyna przez Suchą, Nowy Sącz. N G05 p araow 

9 05 Pe ABr? | Zagórz, ina połączenie w Kalwarji do Wa- z 

50 7 ofe -Pl dowie i Bielska, w Suchy do Żywca i Zwar- | 3-49pop Podg. prest. Í 

miła zP A E i donia, w N. Sączu do Orłowa 1 Koszyc,| 355 „ Podg.-Pl. 

i 5 dE q w Zagórzanach do Gorlic. (mlesz.) 400 „ Zwierzyn. 

705 wiecz. z Krakowa da Chyrowa przez Suchą, Nowy Sącz, N. Za- 415 „ Kraków | 

T20 č ą zeŹwierz. górz, ma połączenia w Kalwarji do Wado- 12 Pod st 

i 25 z Podg.-PI1. wie, w Zugórzanach do Gorlic, w Jaśle du uA PA Pod PŁ. i 

Il „ zPod.przst | Rzeszowa. (mlasz.) 1022 n ARE NA 

40 rano z Krakowa 10:37 2 Kraków 

Foo „ ze Zwierz. 8 53 wiecz, Pad. przst. + 

Bb oag Frm R-59 Podg.-Pl. 

5 a odg.przst. ` Zwierzyn. 

p pop. mi da Qswięcima (mlasz.) ch AT 

r ze Zwierz. 

ui zjbońęePl 8'24 rano Podg. przeł.) z 

3:40 , Podg.przst. ke ka ROA J 

5 50 pop. z Krakowa A 

605 „ z Podg.-PI. Mac Żywca (oaoh.) 7:58 wiecz. Pad. przst) z 

611 „ zPod. przst.J 8'04 API j 
8-20 raków 


8:00 rano z Krakowa ( da Chahówki (Zakopanego), Rabki i Mszany 


813 „ zPodg.-Plł. $ dolnej. Kursuje tylka ad 25 czerwca do 15 

818 „ Pad. przst. l września. (pasplaszny) 
Odchodzą z Krakowa. 

5:40 rana do Bielska, Żywca, Cieszyna, Berna, Wrocławia, War- 
szawy, Wiednia (osob.). 

640 rano do Bielska, Żywca, Cieszyna, Berna, Wrocławia, Wie 
dnia (posp.) 

9:25 rano do Bielska, Żywca, Cieszyna, Berna, Wrocławia, War- 


szawy, Wiednia (osob.). 
3:05 popol. do Bielska, Żywca, Wadowic, 
(osob.). 
608 popał. da Oświęcima. Gliwice. Warszawy (osab.). 
10 — wiecz. da Berna, Wrocławia, Wiednia (pasp.). 


Cieszyna, Wiednia 


S$" Rozkład jazdy w formacie kieszonkowym 


od N. Zagórza, w Rzeszowie od Jasła, w 
Tarnowie od i lipca do 31 sierpnia 2 Ku- 
szyc i Orłowa. (nsah.) 


Va Suczawy przaz Lwów. (pasp.) 


Lwowa ma połączenie w Przemyślu od 


a 
pop. Podę.-PŁ. | N. Zagórza, w Rzeszowie od Jasła, w Dy- 


bicy od Rozwadowa1 Nadbrzezia. w Tarno 
wie od Orłowa i Mszany dolnej. (asah ) 


Podwałaczysk ina połącz. w Przemyślu od 
Stanisławowa, Stryja i N. Zagórza, w Pod- 
górzu-Pluszowie od 25 czerwca do 15 wrze- 
śniu z Mszany dolnej. Rabki, Chabówki (Za- 
kopanego) bez zmiany wagonów. (osah.) 
Podwołoczysk ma połącz, w Przemyślu od 
Husiatyna, Stanisławowa. Stryja przez Chy- 
rów. w Jarosławiu od Bełzca, Sokala i Ra- 
wy ruskiej, w Rzeszowie od Jasła, w Dębicy 
od Rozwadowa i Nadbrzezia, w Tarnowie 
od Koszyc, Orłowa i N. Zagórza. (pasp.) 
Tarnowa ma w Podgórzn-Plaszowie połą- 
czenie ad Żywca. (0soh.) 

Wialiczki ina połącz. w Bierzanawie da Lio- 
wa, a w Podgórzu-Płaszowie do M=zanyv 
dolnej od 25 czerwca do 15 wrzex. (miesz.) 


Wlallozki ma połącz. w Podgórzu-Płaszowie 
do Suchy, N. Seza i N. Zagórza. (miesz ) 


Husiatyna przez Uhyrów, Nowy Zagórz, 
Nowy Sącz, Suchą, ma połącz. w Jasle od 
Mzeszowa, w Zaugorzaunach z (iurlie, w N 
Sączu z Orłowa i Koszyc w Czasie 
lipca do 31 sierpniu. (mlasz.) 

Huslatyna przez Ślryj, N. Zagórz, N. Bącz. 
Suchą. ma połącz. w Jaśle od Rzeszowa. 
w Zagórzanach z Gorlic. w N. 5ączu z Or- 
lowa, w Suchy od Zwardonia ı Żyw<a, W 
Kalwarji od Bielska i Wadowic. (miasz.). 


OQświącima (miasz.) 


Żywca ma w Kalwarji połączenie » Wa- 
duwiemini. £asob ) 


Mszany dolnej, Chabówki (Zakopau ga) i 
Rabki, kursuje tylko od 35 czerwcu do 15 
września. (osah.) 


u i0eł uahyć 


można na wszystkich stacjach kolei i u konduktorów. 


KOLEJ PÓŁNOCNA. 
Przychodzą do Krakowa. 


6:45 rano Z 
733 rana Z 
9:44 rano Z 


Berna i Wiedma (posp.). 
Warszawy (osob.). 
Bielska, Żywca, 


adawic, Cieszyna, Berna, Wracła- 


wia, Wiednia (osob.). 


5— popał. z 


Bielska, Żywca, Cieszyna, Bernn, Warszawy, Wrocła- 


wia (osoh.). , 
8-45 wiecz. z Granicy, Bielska, Żywca, Wadowic, Cieszyna. Berna, 
z Wiednia (posp,). 
10:08 wiecz. z Granicy, Bielska, Żywca, Wadowic, Cieszyna, Berna, 
Wiednia, Wrocławia. (osob.). 


w krakowie, Rynek l. 50. aA Zlecenia 
z prowincji uskutecznia się odwrotną pocztą bez 10- 


liczenia prowizji. "WR 
Za Redakcję odpowiedzialny : Franelszek Twardowski; 


